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CZWARTEK 

Radość i du a ludzi radzieckie 
• Wi_ece i manifestacje w zwiqzku z obniżkq cen. 
• Sklepy zaspokajają zwiększony popyt 

Uchwala Rady Ministrów ZSRR i KC WKP(b) n nowc:i zniżce cen na 
~rt; kuly spożywcze i towary przcmyslo we powitana zostal:i radośnie przez cała 
ludność Związku Radzieckiego, jako nowy wo;paniały sukces ustroju socjalist): 
cznc~o. który poch1iesic jeszcze badzicj dobroryt n;:irodu radzieckie~o, jako 
zwycięstwo n;:i drarlzę ku komunizmowi. 

Komunikat oficjalny o nowej zniżce ' cen, nadallv w godzinach wieczor
nych przez wszystkie rozgłośnie radiowe. obleciał lotem błyskawicy cal) 
Związek Radziecki, budz~c po\\·szechną radość i uczucie glębokiej wd'zięczności 
dla Partii Komunistycznej i Rządu Radzieckiego za ten nowv dowód nieustannej 
troski o dobro ludu. 

Zal0dwie przebrzmiały ostatnie słowa komunikatu, a na terenie calego 
Związku Radzicckici:ro oclbyly si<; spontaniczne wiece. 

wsiach 'panuje niezwykle oży,vienie. Gospouy
nie domowe gTomadzą się przed ladami i wy
stawami, zapoznaj<!C się z nowymi cennikami. 
Panuje powsze~hne przekonanie, że ostatnia 
obniżka cen. przy jednoczesnym utrzymaniu 
dotychczasowych zarobków w~łynie poważnie 
na zmianę budżetu każdej rodziny i umożliwi 
wyższy poziom życia. Daje się zauważyć 
wzmożony popyt na najwyższe gatunki pro
duktó1v, na doborowe wędliny, konserwy, kom 
poty, wyroby cukiernicze, owoce itd. Ożywiony 
ruch panuje również w sklepach towarów 
przemysłowych, w których dużym popytem cie 
szą się wysokogatunkowe tkaniny wełniane, 
obuwie, galanteria, odbiorniki radiowe, apara~ 
ty fotograficzne itd. 

Swiadectwo wyższości 
systemu socjalistycznego 

.. Izwiestia" drukują artykuł wst.<>pny 
•; związku z nowii, obniżka cen, w którym 
m. in. czytam~·: 

Stala troska, Rządu Radzieckicgc o po
myślność całego na.rodu, jest zasada rozwo 
ju socjalizmu. 

U nas, w Związku Radzieclrim nie istnie
je i nie może istnieć bezrobocie i związane 
z nim bolączki. Nie istnie.ią i nic 1nogą 
istnieć kryzysy i towarzyszące mu plagi. 
Natomiast w krajcteh kapitalistycznych zet 
sadą „rozwoju" .iest wzrastającct paupery
zac.ia mas pracujących. świat k(/pitalistycz 
ny liczy dziś 1,0 milionów całkotdcie i czę
ścioioo bezrobotnyrh, szeregi ich stale ro· 
sną. 

Zaostrzający się l~ryzys gospodarczy nie 
sie masom pracującym krajów J.:a.pitoli
stycznych nowe, niezli9Z'Jne cierpienie. Kur 
czy się katastrofalnie„stopa życiowa suTo
kich rzesz ludności. Masy pracu.}ące kra
jów zmarshallizowanych odczuwa.ią na 
wlasnl!j skórze skutki zgubnej polityki 
swych kapitalistycznych rządów. 

Na tle tych faktów jeszcze 111yrrrź11ir".1 
uwypuklają się sukcesy krajit radzircl.-ie
go,· jeszcze bar<kiej uwydatnia się cala 
wyższość systemit socjalistycznego. 

Podane przez dzisiejszą prasę wiadomo· 
ści o zebraniach i wiecach radzirckich lu
dzi pracy świadczą, że naród radziecki 71rzy 
jąl wieść o uchwale Rady Ministrów i KC 
WKP(b} z ogromną radością, z uczuciem 
gorącej w<kięczności dla Partii i Rządii. \V zakładad1 przcmy:;łowych Moskwy, Lenin 

goradu, Uralu i Zagłębia Donieckiego, w któ
n·ch nadanie komunikatu zbiegło się z przer
wą obiadową zmiany wieczornej, robotnicy na 
zorganizowanych samorzutnie wiecach i ma
!':Ówkach dali wyraz swej radośri i dumy z re>
snąrcj !<lale potęl!;i i hogactwa swojej s<icjali
stycznej Oiczyzny, ostoi pokoju i bezpieczeń
SL\\'a narorlów. 

Zobowiązania produkcyjne w odpowiedzi na 
obniżkę cen podjęli również robotnicy Lenin
gradu i Kijowa, Ałma-Aty i Taszkientu, Ryl';i 
i Dniepropietrowska i wielu innych miast i 
ośrodków przemysłowych. 

Stachanowiec Bazylewicz na wiec·n w wiel
kich zakładach im. Kirowa w Leningradzie 
oświadczył: ,;Wbrew anglo • amerykańskim 
podżegaczom wojennym, opanowanym niena" i 
ścią do naszego miłującego pokój państwa, po 
tęga Związku Radzieckiego rnśnie z każdym 
dniem. Wyrazem tej wtęgi je<;t właśnie uchwa 
ła Rady Ministrów ZSRR i KC WKP(b) o no
wej zniżce cen". 

lnspekcja_Ochrony Rynku 
- nowym orężem ofensywy antyspekulacyjnej 

'a. wiE'cU robotników mo5kiewskich zakła
dów .,Elektl'ozaworl" młoda pr:wdowniczka ])ra 

· r.~ L11hr7.enko oświadczyhi: „8ZC7.J;':śCIE NA
SZE SPOCZYWA W NASZYM HĘKU. IM 
w1eKSZĄ WYDAJNOść PRACY OSIĄGNIE 
;\ff, TYM ROGATSZY STANIE SIĘ NASZ 
KRA.T. Na nową rado-.ną widć - oświadczy
!11. Lnh<'zcnko wfród ~pontanic;mych oklasków 
i:grnmadzonych robotników - odpowiemy dal 
:<cym "zmoienil'm 11 "Jltilzawodnictwa socjali· 
st~·rz.n('s,:o". 

Na. w. zy tkich wiecach i 11111. '<~wk:ich 'l'Ohot 
nicy radzieccy wypowiedzieli sii; 7.a d }seym 
' z:moT.enient wydajn~i pracy, :za d11l~eymi 
oo,;ąstnięeiami 'Jlrodukcyjnymi. 

Na licznych zebraniach i wiecach, które od
były się w kołchozach, sowchozach i stacjach 
maszynowo - traktorowych pracownicy rolni
ctwa l'Wocjali tycznee:o !<twierdzili, że dolo:i:ą 
w.;:zelkich st.:irań, hy za pe" nić obfitość arly
kuló rolnH'h w kraju. 

W sklepach Tadzieckich, ,. , ijl"tAch i 

W celu koordynacji kampanii antyspe
kulacyjnej. Ministerstwo Handlu Wew
nętrznego powołało ostatnio Inspekcję 
Ochrony Rynku, której za.daniem jest za
bezpieczenie konsumenta [przed oszus
twem, walka. ze spekulacją i kontrolą pra 
cy aparatu handlowego. 

Do zadań nowopowołanego organu nale 
ży także systematyczna obserwacja rynku 
ora?. kontrola uspołecznionej i prywatnej 
sieci de alioz:ncj. Oddt:ialy Inspekcji kontr;;i 

Robotnicy francuscy walczą 

!ować będą prawidłowość dystrybucji oraz 
przestrzeganie cen i marż zarobkowych. 
Współdziałając z Komisją Specjal,pą i or
ganami kontroli społecznej zapobiegać bę 
dą przejawom spekulacji. 

Inspekcja Ochrony Rynku zobowiazana 
z~stała do sygnalizowania ist~tnych · bra -
kow towarowych i niedomagań w pracy 
aparatu handlowego, by w ten sposób przy 
czyn_i · ~ę ~fo bardziej sprawnego zaopatry 
wan eci pA11dlow~J w to~r. 

Ja zehrnniu robotników potężnyrh zakładów 
lllaszy11owycl1 w świcrrlłow11ku wśród olbrzy
m~i::-o rntur,jazmu zcbranycl1 powzii;to uchwa
li". b~· W)'raT.ić Komitetowi Centralnemu WKP 
(b). Rządowi Radzieckiemu i ~~obiście Józe
fowi 8ta 1inow1 )?'łfllokie pi\dziękowanie i go
rąrą wdzięczność za 1'erdeczną troskę o ludzi 
radzie.-kich. W przyjętej uchwale uralscy bu
rlowniczowie maszyn stwierdzają ,; duma. iż w 
i<ukce~ach Ojczyzny 1;ocjalistycznej znajduje 
. ię również ich wkład. W odpowiedzi na no"·ą 
olmiżkę <"t'n robotnicy uralscy odpo,,'l'iadają dal 
,.;i~m w?..możenien1 w5pólzawodnictwa pracy i 
"~'IY""i sukcesami prodokeyjnymi. 

Strajk obeimuje 300 tysięcy osób 
Społeczeństwo okazuje pomoc i wyraża solidarność ze strajkującymi 

n ·I· N I' I I Tl"l '1111 l"lllrl'''"l"l1 l'l"I'' 'I n ;:i: I 'lll'·!';l!ll'il'lnl ' ,„,, ł"I r.1 . l i 

100 a spółdzielnia 
- na wsi dolnośląskiej 

W gromadzie żelazny Most w pow. 
Lubin, odbyła się uroczy~tość 7. okazji za 
lożenia i:etrtej spółdzielni produkcyjnej 
na Dolnym Sląsku. Chłopi - założyciele 
po:<tanowili nazwać nowopowstałą spół
dzielnię II typu im. Romanet Zainbrow
~ki q:o. 

Przewodniczą.cym :<póldzielnł obrano 
malorolnego chłopa ob. MaTiana Sorokę. 
zn:ine;::o z pracy ~poleczncj i politycznej 
i cieszącego się dużym autorytetem wśród 
i:asi.adów. 

Władze holenderskie 
hoją się akc;i na rzecz pokoju 

Z HRgi donoszą, że deiegar.ia Swiatowego 
f\nngrei:u Obrońców Pokoju. która przybyła 
do Ha;:i w celu wręczenia propozycji pokaja 
wych parlamentowi holenderskiemu, została 
hrntalnic aresztowana przez policję holender 
<ką i przetrzymana w komisariacie ok. 24 
;:rodzin. 

Jak donoszą z Paryża, fala strajków l>dby
wanych pod hasłem walki o miesięcrny doda 
tek wyrównawczy w wysokości 3 tysięcy fran 
ków, przybiera stale na sile. Wedtug prowi
zorycznych oblicze1'l, ogólna liczba pracowni 

ków strajkujących we Francji przekracza 
300 tysięcy. Liczba ta beE. przerwy wzrasta. 

W samym tylko okręgu paryskim strajkuje 
ju;i. ll:JO tysięcy matelowców. Do strajku przy 
ł:1<'E.,)'li sit; pracownicy fabryk Termine, Me-

Rząd tn111cuski wysiał wojsko dla okupowania. port6w w których robotnicy odmawiają 
ładowania broni. Na zdjęciu - ol;:upowany port w Nicei. 

pel Swiat. Kollli etu Pokoju 
przekazany przewodniczącym obu izb 

cautix Eddi w Paryżu, Sitt, Gambin i inne 
w Boulogne oraz szereg fabryk podparyskich. 

75 proc. robotników, zatrudnionych na Jet 
nisku c:>r~y pod Paryżem wypowiedziało się 
za straJk1em. W departamencie Dux strajku
ją 32 tysiące metalowców, w tym 11 tysięcy 
w fabryce samochodów Peugeot w Sochaux. 
Liczl;>a strajkujących wzrosła we wtorek do 
22 tystęcy. 

W Marsylii strajkuje 8 ·tysięcy robotników. 
W depart~mencie Nord stanęły 33 fabryki. 
Ruch straJkowy rozszerza się również w prze 
myśle budowlanym. W okręgu paryskim dv 
strajku przystąpili we v.rtorek pracownicy 7 
dalszych przedsiębiorstw budowlanych. Na 
zaporze wodnej w Donzeres - Mondragun 
departamentu Vaucluse 6 tysięcy robotników, 
zrzeszonych we wszystkich organizacjach 
związkowych przystąpiło do strajku. 

Artyści, robotnicy i pracownicy admini~tra 
cyjni teatrów państwowych postanowili roz
począć strajk, jeśli rząd nie przyzna im pod 
wyżki plac. 

W ogromnej większości zakładów pracy, w 
których strajk jeszcze się nie rozpocząl, odby 
wają się głosowania z udziałem wszystkich 
organizacji związkowych. Ostateczne wyniki 
referendum wśród pracowników metra i aut•J 
bmów paryskich nie ~ą jeszcze znane. z cln 
tychczas ogłoszonych rezultatów wynika/' ż~ 
peri;onel techniczny niemal w 100 proc. wypc 
wiedział się za strajkiem. 

Wbrew antyrobotniczej postawie rządu, 

który m. in. zamierza ograniczyć pra\•.o cln 
strajku, na terenie całego kraju roz.wi.ia ~1~ 
samorzutnie akcja solidarności ze strajkują

cymi robotnikami. 

Na wiadomość o nieslych<inym potraktowa
niu członków rlclc;:rat".ii :\on:!;l'C~n I'oko.iu, 
odhyl ~ie w Amsterdamie wieloty.'."ic;cz.ny wiec 
protestacyjny ludności. parlamentu włoskiego 

Do ltzjl1lll 11r;,,~·byl1t z Paryża delegacja Shi Do lhymu ma również przybyć 
dziccki Tichonow. 

pisarz ra- Rada miejska w St. Denis przy:r,n::ila .i"dnn 
głośnie 5 milionów franków na pomoc dl:! 
s~·ajku.Jących. Om Wypoczynkollł ' y łf-.;:-o Komitetu śwfatoweiro Kongresu Obrn1i.-

\lł rn~1 Pnkoju. Drlq;acja została przyj~t-.i pi-zez 
dla dzieci w lókniarz'1 rrię1:odniczaccgo sc.nat~t Bonomic.r;o i przl-

Y worln;cz;irc·go 1 zby Poslow Gronch1e~·o. 
\V celu uczczenia Mię'.l?,~ narnd'0\\ PgO j n,·Jcga('ja sklada s~ę ~ następi;ijącyc.h osóh: 

[)1:'.a Kob id. Zarząd• Glo\\'nY ZZPPW! dqn1towan~ f~ancus~1 d Arbe>t!SSier, pisarz P.~l 
ll'"Z' dr.i I \\' Kolumnie pod Lodzią ''spa- I ~k~ ~ '"1szk1e11 l~Z, ksiądz .Bouher, poset belgi;-

'. ą · 1 • , k . Iski 1 pr1c'vodmczac:y związku zawodowego ~·o 
r11ale . \\') posązo~y (iOrn "J pocz n C:\\ )' botuików portnwych Y<ln den Bran:len, w:;bit-
dla dzieci włokmarzy. ;w lotnik fr,,,ncu5ki Servoz, sekretarz zwią.z· 

W okresie jednego turnu::,u w rlrimu k~w z~wodo1~yt"h St. Kazaire - Le>uis Ouen· 
ann-tit"Ści <;il" około 45 c!Zi ci. i;ne l Anc-1clka Nora Woster. 

Obaj przcwod11iczi1cy izh przyjęli delegatów, 
którzy pt"?..ekazali im apel ś~·iatowego Komi
tetu Obro1i.ców Pokoju. 
Członkowie delegacji wzięli następnie udział 

w przyjęciu, wydanym na ich cześć przez po
słów włoskich. w· imieniu Izby Posłów powi
ta! rlelegatów Pietro Nenni. Przemawiali na
stępnie inni delegaci, między innymi również 
.Jarosław Iwa<.:ikiewicz, który wzniósł toast na 
cześć przyjaźni nomiedzy naroóami i ob?'ony 
pokoju. 

Rada miejska w Drancy postannv-i1!3 ro"·~ 

ni'eż wyasygnować n<;i ten cel l.500 tysi~r:y 
franków. 

Rada miejska Issy-les - 1\loulinr;;ux pn.y
znala strajkują~ym bezpłatne posiłki. 

Chłopi i drobni kupcy w wirlu okr{;gacn 
solidaryzują się ze strajkującymi robotnika
mi. zaonatruiac ich bezołatniP '\" żv -.nn~<'-. 
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Po nowej obniżce cen _ . I 

Przy 
0

Wieca m. przykład z RRia.~.y~.~:,~~~~:v'"''~~.~:~YNi~af,< 
TYIIPQ / W t • • l " + ~ '" l ~ ~ kurs. Sądzimy, że ze względu na wiek Pana,. ;.,., us ..rol u soc Ja 1 s .1. y c ~ny rn moz 1 wy 1esł nie byłoby wskazane opusxczac iniasta, w kJtó 

d b b k
• h b rym Pah mies·zka, tym bardzie.i, że 0 miesrz-

WZ? OSt o ro 'ytu wszysl lCi o . V wateli kanie w Łodzi jest b. trudno. Dobrze byłoby, 
_, gdyby zainteresował się Pan innym zawo-

Dwie_ '.lchwaly Rady Ministrów ZSRR: spokajanie potrzeb wszystkich h1dzl pra ie w ciągu jednej nocy poziom życia lu- dem, jak n.p. wikliniarntweim. Pozdrawiamy 
0 trzecieJ po wojnie obniżce cen i oparciu cy stwarza z kolei konieczność stałego, nie dzi radzieckich wzrósł przeciętnie 0 20- serdecznie i ptosirny 0 daisze wiadomości. 
r~bla na bazie z~ota t_o ?owy, wspaniały ograniczonego rozwoju gospodarczego, 25 proc. Oznacza to, że każtly człowiek * * '" 
tu~mf go_spodark1 SOCJahstycznej, to po- tzn. absolutne wyłączenie możliwości kry radziecki, może kupować więcej chleba, NIESZCZĘŚLIWA: Podzielamy w zu[lełno-
twierdzenie głębokiej Słuszności stalinow- zysów ekonomicznych. mięsa, ryb, win, materiałów włókienni- ści pogląd Pani, że zwr'acanie się do obcych 
skiej te_zy,_ że w konkurenc.i·i z gospodar- T l · ·k· d ł 1. · j h ~ b . · , "td "td z prośbą o napisanie listu i sfawianie krily-a {le wym -i a o zrea 1zowan1e ustro czyc , o uwia, pap1erosow i . i . żyków zamiast podpisu _ jest ambarasują-
k~ kapitalistyczną socjalizm iest absolut- ju socjalistycznego w Związku Re.dziec-. Każdy człowiek radziecki może zaspo- ce i przykre. Dlacrzego nie korzysta Pani z . 
nie yewien zwycięst"".a·. to d~wód, że je- kim, słynne pięciolatki stalinowskie, które koić więcej potrzeb o charakterze luksu- wielkiej akcji szkoleniowe.i dJa analfabetów? 
clyme gospodarka SOCJalistyczna zapewnia uczyniły z pierwszego kraju socjalizmu, sowym. Czy jest drugi kraj w świecie, któ Trzeba wreszcie rzerwać z fa.łs'Zywym ~rsty
masom p~acującym stałe, nieprzerwane pierwsze mocarstwo świata, kraj wzrasta ry zdolny byłby do tak wspaniałych osią- dem. Po odbyciu kunsu nie będe.:ie musiała 
podnos~eme poziomu życia aż do realizacji jącego stale dobrobytu człowieka pracy. gnięć? Czy jest drugi ustrój poza socjaliz- Pani kom)"stać z u,przejmośc:i i zbędne będzie 
l_rnmumstycznei· zasady: ,,każdemu wedlug H" t · · ł St 1. k . . kt, b 1 .. db ł ł . k wtajemnicrzanie obcy·ch w s•\.Voje osobiste spa:a ,, is ona - p:sa a m o o resie pier mem, ory y epieJ a o cz ow1e a pra wy, jak to z koniecznoścL ma mie.is·ce teraz, 
Jego potrzeb" - 'Włącznie. wszych pięciolatek - nie znała jeszcze ta cy? kiedy nie umie Pani sama listu na1P'isać. ma 

Zaledwie. cztery lata min(ilY ód chwili, kiego olbn;ymiego rozmachu nowego bu- Masy pracujące całego śv;iata, a wśród tego też pozostaje jedyna droga. Zapisać się 
gdy ludzie radzieccy pod kierownictwem downictwa przemysłowego, nie znała jesz nich naród polski z radością, otucha i na na jeden z kursów, a przekona się Pani nie
~P(b) yrzystąpili do realizacji planu cze takiego' patosu nowego budownictwa, dzieją patrzą na każdy nowy sukces Związ bawem, że troski obecne szybko się skończą. 
pierwszeJ powoje>inej pięciolatki stalinow takiego bohaterstwa pracy milionowych ku Radzieckiego. Przykład \VKP(bl, przy życzymy dobrych osiągnięć.* 
skiej. W ciągu tych lat odbudowano kraj mas klasy robotniczej". kład_ Związku Radzieckiego przysw1eca Me\TURZYST~~!\.· "" . , „ . 

z potwornych zniszczeń wojennych. upo- Bol.rnterska praca ludzi radzieckich pod klasie robotniczej w krajach. które weszły Zwi·ą.zku Za~w d • ·. RaL~z.tLmyt .zwrocie się do 
rz dk t · · d ,, K b . . . d b d ł , t . 1. o owego 1. era. ow. 

ą owano sys em ptemężny, zniesiono 9rzewo em N P( ) l . kierownictwem na rog~ u ?WY spo e_czer;is w~ SO~Ja _isty I * * * 
system kartkowy, podniesiono o ponad 40 Stalma przyniosły wspamałe owoce w po czn~go i klasie ~obotmcze] stoiące.1 V: o-, WASILEWSKI HENRYK i GIENEK z CZĘ 
proc. przemysłową produkcję przed wojen st~ci stałego wzr_ostu do_brobytu ludzi ra \ stre] walce przeciwko rządom kap1tahsty- ST<?CHO~: Re.ionowa Komenda. Uz.u,peł
ną z roku 1940, i trzykrotnie obniżÓno dz1ecloch. Ostatnia obrnzka cen oznacza, cznvm. rncn ude:1ch Panom nie.zbędnych 1.nformacji. 
wydatnie ceny w Związku Ra.dzieckim, 
tzn: trzykrotnie podniesiono wydatnie re
a1111e zarobki wszystkich ludzi radziec 
kich. Dzięki pierwszej obniżce cen. w koń 
cu _1947_ roku ludzie radzieccy zyskali 86 
m1h.~rdow rubli rocznie. Dzięki drugiej 
obn1zce cen dn. 1 marca 1949 roku ludzie 
radzieccy zyskali 71 miliardów rubli ro
czi~ie, dzięki obecne.i. trzeciej obniżce zys 
k~Ją dalsze 11 O miliardów rocznie. 'N wy 
mku tych trzech obniżek cen zdolność na
bywcza rubla wzrosła niepomiernie, pod 
niósł się kurs rubla w porównaniu z kur-

W każdej fabr}f(:e 

s oł zni inspe · torzy pracy 
Robotniey skontrolują, czy. przepisy o bezpieczeństwie higienie 

pracy są przestrzegane pr~ez administrację 
sem walut zagranicznych. Rubel radziecki Zabezpieczenie róbotr;ik6m właści-1 W każdym zakładzie pracy powołani ·dziej precyzyjnie i troskliwie spełniać 
stał się pierwszą walutą świata. wyrh warunków pracy jest doniosłym będcJ drogą wyborów zakła:l'owi społe- funkcje ins1)cJdorów pracy. 

W tym samym czasie we wsąstkich ki a prc-blerne:m gospodarczym i spoŁec;wym czni inspeidorzy pr::icy, którzy sprawo- W ł;Wic}zku z -t.vm Związki Za1vodowe 
ja<'h kap1talistycznych ze Stanami Zj2d110 Pol;;~-;a Ludmva przejęła w spadku po wać będą swoje funkcje przy pomocy spo stają wobec wielkiego, zadania wysz1rn
czo11ymi _na czele spada poziom prod!lkcji, nw:lach k<1pitalistycznych zakłady prze- !ccznych inspeklor0w oddziałowych i lenia społccznvch inspektorów pracy i po 
mnożą się neregi bezrobotnych. wz:-usta myslriwe pozba\vione niekiedy na n:ro~l- grupowych. stawienia tej funkcji nl! wysokim pozio. 
drożyzna, postępuje proces pauperyz:łcji szYch nawet ~1rz;.~d~e11 :ichroąnych i sa- , Do z~kr"'SU dzla!anla zaJ,;ladowego in. mie. PicrWs7-e takie -ktrrsy powstaną rów 
mas pracujących. Nowe ,\ridmo kryzysu rntarnych. Ro'Hn1cz Panstwowa lnspe•<-

0
• _a ~ , . , , . _ · _ nici w LodzL 

krąży nad krajami kapitalistycznymi, wi ~ia, Pr~c~ nie mog!~ spcrnić ':ieli<icli za ~p,_\:~oia ~raq _nale_z)„}\?.:1t_rola P~_zest_r1z~ Jednakże udawa o spr.lccznej inspek-
clmo bankructw, rn;dzy i bezrobocia. (,an, 1aloe poslawlfą przd 111;! 1vbdza R~ 111:1 piz~_7-, .'1d,1111111 ·: 1 t,:;1ę ''. zed~ ę_ c:ji pracy, prócz drJniosłcgo znaczenia za 

Jak io się dzieje, :1.e podczas gdy w JL·d:iwa, gdyż pc.::-iaclala zbyt szczup!e hi?r.o~Wfl .P1 upi~iw_ I~~!\\ :1: J~oslai:~i\\~en WOlfowcg-o, rnora1ne~o i wychowawcze
Związk1:1 Radzieckim i krajach demokracji k1dry, t\'lk0 {kirywczo mogła ~i Vl\ac 51;. układu. zbioro:ve,..,n .1 1 '-. ..,Ll~dn:m_u Pl ac. w go ma również duże znaczenie gospo. 
ludowej tylko ponurym wsp0nmieniem z z;:ildacfaini IH<?cy. · · z~k:c.~q~ bc~pt_eczl'llS_l_wa" 1 1?1gicny; O_bo- ciarcze. Przy realizacji P!an11 6-lclniego 
stała się klęska bezrobocia, w Stanach Zje W <1 r unk i 11 alcżylci.!(J rnzwn ju i ns:wk_ WJ ;izk 1 c.1:1 mspe!...toi 1. • poi~czncgo 1cst p<11vsl<111 ie bo»vicm wiele nowy.ch zakła
dnoczonych i w innych krajach kapita1i- cji pracy stwarza d·oiJiern uchwC1!ónl1 na zwracarne uwagi kiPnlwiiiclwu zalda_ óc\w nrzcmysiowych, a znaczna część 
stycznych szybko podnosi siq w górę krzy ostatnim posiedzeniu Scj111u ustawa, któ- :Ju na \\„SZelkie uchybienia w tym wzglę_ slar\'cil znsfanic lillO\\'OCZcśnio11a. Roz-
wa bezrobocia? .Tak to się dzieje. że. w. rej pro jr d wniosia grupa pos ow-r zia a- Ulowa insp\:' • ..:Cji pocy oraz wici ..;ie in-

1 

I l . I ł dzir. b i · i 
Związku Radzieckim stale, planowo pod- czy zwi:Jzkowych. W ra1.ie. g-rly dyr~kcja fabryki lub wcsi}cje w dziecl1.in;e urz;J::l,zci'1 ochron-
nosi się poziom życia wszystkich· obywa- W ten sposób zo~~laly zrralizowaJJc przedsi\' ii·nrshn1 nic \H~Żrnie pod uwagę nych niew;1tpliwic zmniejszą po\U:lżnic 
teli, podczas gdy w krajach kapitalistycz uchwaly Il Kon~rcsu Zwi<1zków Zawo.lo- słuszmch \\·5l,aznł1 inspcUora Spowocl11_ siraty wy1vofane nicszcz<,'Śliwymi wypad 
nych poziom życia mas pracujących stale wych, który w nbraclach swych \\'ielc je to poci;.;gnięcic k;erc>\\'nich,·a zakładu kami p1'zy pracy i zwi\'ksza jac wśród 
się obniża? miejsca roświęcil sprawom bczpieczc1'1_ do orlpowiecltialno~ci karno-administra robotników poczucię., hczpieczcilstwa -
Zdecydował o tyrn i decyduje zreaJizo stwa i higieny pracy. ~ cyjnci przez pat'1s'L1':,J\'.·c;;i;o inspel~tma przv~zynią sii; do podniesienia wydajno_ 

wany w Związku Radzieckim ustrój soc No\v;1 uslaw~1. nic na nisza j~JC upr;:J\v- prncy. ści produkcji. 
jalistyczny, ustrój sprawiedliwości społe- niet"i i funkr.ji Pa<'1::;lvv·o1vcj Jnspekcji Pra Nowa ustawa rozszPrr.a zalym kadry Ustawa o społecznej inspekcii pracy 
cznej. ustrój nie znający .. wyzysku człowie cy, powołuje do życia spolcl:zną inspck- i11spckc ji µracy o wicblysięczne rzesze jest \Viec jednym z ważniejszych aktów 
ka iprzez człowieka. Wzrost dochodu na- cję pracy, którą przekazuje Zwi;,1zkom rolw~ników, ktl~'.·zy znaj:ic clo,skonale wa I ustawodaw~zych. które ,stwarzają ramy 
rodowego jest udziałem wszystkich ludzi, Za\\'ociwym powi1:Tz1!ac wiele pncl;;:lawo runk1 produ1~c.p v: poszczegolnych galę- orgamzacy1ne dla pomys!nego wykona-
a nie małych grU'p kapitalistycznych. Za- wych decyzji w tym wzglt;dzic CRZZ. ziach przcmyslu, b\".1:1 naj 1cpicj. najbar- nia P1~rnu 6-!et11i0go. 

fi it!i.ft!"WfłMSl!KWQBFSkiU mg . tiH S!§.ł*ERWff\ :wr&a i4St:il1fi.iiJ:JMSl36:.Ut.tJt.Gi.i!m@;:ww;.-wnma: 5Ml"*R6&' FiE!'iiiiBWi!iiWWWW!..§i"I • Wt„AWWWWWW 

Codzienna nowelka „Express.u,_" Mark Twain I na! ta.kich. dowcipÓ\\·. że raz.śmieszą go I ten: z rozpacn - ale wszystko 11a prciż-
onc z cala pcwnośr.i:.1. jeżeli ni.cszcz\!Śnik no! Starzec pozosti:lł obojęlny, niewz.ru-

p l k ten posiad;;1 choć odrobin~ dolności do sz:rny. Ani razu nic udato mi się wy-

r e . e .,... li ...,... śmiechu! Jdeli za3 dowdpy le nie wy_ wołać na jego ustach ·:hociażby śladu 
V J ~ wołają poż'J.<lanego skl!lku, puszczę w uśmiechu, ani 1vycisnąć chociaż jednej 

Nikt z nas nie lubi wystawiać się w· itstacli mego me~zczęśłiwego wujA.! o. ruch inne, które alb•:i zm~1sza go d"o pła- iezki 7 jego oczu. 
1,iekotzystnym świetle. Jednakże nie- gdybym choć jeden raz jeszcze zóbacz:11 cp1„ . ~t!ho poloż:; htperri mi miejscu... Wp1 ust oszotomiony, zdruzg;olany, za 
kiedy szczere wyznanie całej pra'vvdy da_ łzy wzruszenia, plynące z jego oczu! SUic ;:.i_\.' rt!LISJ 1ec:!no z dwoiga; laka be;.- lrn(1czylc111 swoja prelekcj~ sz~lony111, 
je człowiekowi znaczną ulgę. Do glębi wzruszony o·powiadaniem dzJe mcorlpa_rt~ stla moich _srow! niezr6wnaym .fajerwerkiem irn;11orn, pal 

W danym wypadku chc.ialbym dać fo,J. młodego dżentelmena, postanowiłem W t~m rme1:ocu mlodz1en1cc przerwał n~!E:m wręu: horen:ialnie wsfrQti1jm dow 
gę ~wojemu zbolałemu sercu. Je:l:nakże przyJść mu z pomocą. mi _mo P'J prz:"lllO)\\'. Wzruszony zacz~r c·1 pe'T prosto w twarz bezd'usrnego stc;r_ 
!)rzyznać muszę, że w tej ch\vili kieruję Łagodnie polóżylem rękę na jego ra- mme obsvpyw_ac blo~oslawienstwamt, ca - zbity zupelnie z tropu, śmiertelnie 
c;ie raczej chęcią ściągnięcia gromów mieniu i powiedziałem . zap_lakal r~ewme, polozywszy głowę na wyczerpany - uj)fidtem nieprzytonmy 
')burzenia na pewnego młodego dżentel- - Niech pan przyprowa~l<zi svver.~o "''ll moim ram 1emu a potem poszedł do S\VO- na :..:rzes\c'. 
•nena, niż pragnieniem, ażeby zbolałą ia na mój naibliż~zy odcz)i. Pode-jrnujc je~·7 "~~ija. · 

1 
•• , ,,, „ .. , „ Prezes To1varzyst\Ya X zbliżył się do 

. 11oją duszę napełnić ct1downym balsa- się rozweselić go i wyrwać z tej jego .Nad:::.zedl .,cz,i~JJ o,i·~~ytu. _Młody ~!zer_~- mnie niespoko;nie i. ~kropił mi gTowę 
mem pociechy. sti:asznei apatii I tc1111en usadowił swe_go wu1_a. na ': pro~t I zimn.::i wod:i. 

Przypominacie sobie z całą pewno- Mlo::l'zieniec gorąco uścisnął mi r~kę. rnrne w drugtrn rzedzie foteli. 1a zas przy ·r:~ a " ·,., -! , .. ,„ +. 1. cl 
' · t I · · · t k O, !!dyby s1· "' .. to panu 1·zeczy\"1· s'ci·e stc1piłem natychmi:tst do dzieła uzdra- - ,„ e...,o si,. pan ~v asci w'." ,a'- ener 
scią, szanowrn czy·e ą1cy, ze me a '" " ·• l'"<'Wa 1 "Od sam [·omec swo1ea0 )d 'Z'" 
d'awno wygłaszałem bezpldnie szereg ud'ałol Gdyby pan o::iągnął ten sukces, ,viani.a _nir~szczęsneg? star~a. i~t.; ~· ~~pyt~ł \ ,,.,., 

1 
:.. _,-

oclczytów na korzyść młodych dżcntelme zyskałbyś sobie dozgonną wdzięczność N afrierw - zezu lć.lC w 1ego s1.1;).l1•; - · · . · . , 
nów Towarzystwa X. moją i całej mojej rodziny: albowiem puściłem \V ruch dowcipy lżejszego \a- - Chciałem rozśm1eszyc tego oto sta-

p b b ·, · "'szyscy koch,, 111 y tal< bardzo tef!o bi"ed- libru, nas1.ęµnie przeszedłm do bardZL~ j ;·ego meszcz~snego durnia, ~am \V dru-
rosze so ie wyo razie, ze pewnego „ .. - "~ - · · d · t 1 d d · l 

dnia, kiedy miałem \vygłosić jedną z nego. nieszczęsnego starca! piirnntnych. Nie spuszczając _ go z oc:zu gim rzę z1e t~ e,i. - o •powie zia em ze 

h. I k · ł ·ł d · Zarnz potem zasępił się i pochylił glo ciskałem rnane wytarte, spl-eśniale od skargą w glosie. 
inoic pre e C.Ji, zg osi ~ie 0 mmEl!łpe- - ::'tar-::·ści ddYvCilJ.", to znów zasypywałem Prezes spo_1·rzat na mnie na.1·1Jierw ze 
wien członek wspomnianego towarzy_ wę. . , , J eh , 
stwa i zaczć_ll mi opowiadać, że wu.i je- _ Czy jednak, 0 n3 sz dobroczynco, go garściami nowych niezna,1y isiaz,1 zdziwieniem, poi.em ze wspólczuciem, a 
go wpadł w zuoeln;:i apatię, graniczącą z uda '3ię panu pobudzić do śmiechu tego cych ~ię humorem i werwą. poi.em rzekł powoli. 
melancholią. że nic nie je2t teraz w 11ieszczi,:śnika? Czy dokona pan tej sztu Starzec był niewzruszony, pomnąc jd - O. ieżeli tak. te: zabiegi p31]skie by_ 
~lanie wywrzeć na nim jakiegokolwiek ki, ażeby zmusić do płaczu oczy, które na!{ na obietnicę jalq dałem szlacheLi.e- ty zupełnie bezcelowe.„ Musi pan bo. 
wrażenia, że nie ma siły, która mogłaby już dawno, bardzo dawno zapomniały, mu mlod'zi,:or1cowi, nie kapitulowałem. wiem wiedzieć, że ten czcigodny staru
go wyrwać z tego stanu mora.lnego i co to są. łzy? Wpadłszy w trans, przypuściłem atak sze.k jest głuchy jak piet'i, a w dodatkJ 
umysłowego osłupienia. Smutek szlachctneP-o młodzie1'ica wzru do bezdusznej mózgownicy starca. Ata- ślepy jak borsuk ... 
Pełen rozpaczy młodzieniec zwracając szył mnie do g!ębi. ,.., . ' kowalem g.o raz w raz to od lewego, to od Njec;h teraz szanmvr.i czytelnicy raczą 

się do mnie, zawołał ze łzami w ocz~h. - Synu n:tói! - rzekłet;i poważnie - pn1wego skrzydla ~az z Iro~tu,_ ra.z od o?ądzić sami, czy Ó"". siostrzeniec postą-
- Och, gdybym m0gl choć jeden raz przyprowa.dz tylko do mrne te~o starca! lyłiJ. Oblewa1em się strum~erna1111 po- nil ze rnna szlachetnie? 

ieszcze w żvciu uirzeć uśmiech na l Przv2"otuie na na i bliższy mói odczyt arse I tu. \vvłazilem wnrost ze skon·. szala- 'flum. A. 

,, 
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WACKA 

~- /~o ~o~Aże ••. 

, ~OBEf\: - Czy pan pozna . tego go-1 SOBEK: - No gdzie on jest? I SOBEK:,__.: Omyłk.owo włożyłem ka-j SOBEK: - Więc daj.pan kaw~! 
scia, ktoremu omyłkowo włozyłem do W A:CEK: - Muszę się rozejrzeć.„ wę do panskiego kosza.„ . OB.: - Kawy pan me dostarnę, tylko 
koszyka kawę? I SOBEK: - No to pręd.zej!... OB.: - Więc to pana kawa? Swiet,nie! I pewien ekwiwalent w postaci kary z~ 

WACEK: - Ależ oczywiście! WACEK: - Jest! Widzi pan tych I A 11]Yśmy się tak głowili, kto jest jej spek~lację.,! Jestem delegatem KomisJi 
SOBEK: - Pan mi go tpokaże! trzech? To jest ten w środku! wlascicielem! . Spec!alne1! 

~~ Św. Biurokracy przy pracy 

··~.!~;t.~~m.!~,~.~.~.! Czy nie lepiej - „&astronom"? 
dal szastają wodą, stawiając władze w kłopot- p • k ł I d ł • ł 'd k S 11 " G d 
uwej i ~iężkiej sytuacj.i.. . ap1er OWY S y pracy SpOWO OWa , ze O Z a 11 yrena I „ ran -

Chodzi tu o wodę rnteJską, płynącą rurocią- c f 11 d . . • • k 
gami ze studn_i _gł~b.ino~y;h do d_omów, .wlą- a e o m1es1ęcy sto1q n1ewy orzystane 
czonych do m1eJsk1e3 s1ec1 wodoc1ągowe3. Bo 

~aj~~~gt~id:I!f~i::~:r}~i.~~~n~:i~ii~:~r~ Roboty utknęły w miejscu wskutek brak11 ... 150, t sięcy złotych 
syma głosi, że z pustego i Siilomon nie nale- Do czego może joprowadzić bezdusz- .mych dziewięciu miesięcy, które nie I akceptacji ze strony naczelnej dyrekcji 
je. ny, papierk0wy, biurokratyczny styl pra wystarczyły na odnowienie jednego, nie PDT w Warszawi~ a naczelna dyrekcja 

Maksyma maksymą, a łodzianie nie zwra- cy - możemy się najlepiej przekonać wielkiego zresztą lokalu, w Warszawie jakoś nie kwapi s1ę z zakończeniem iej 
cają na nic uwagi, marnotrawiąc „płynne zło· kł d l ·d l · k S k ' to". na przy· a zie o z <i€J ·awiarni „ yre- wzniesiono :lziesiąt i nowycn wsp:mia_ sprawy. 
Przeważnie dzieje się to w ten sposób, że na" w Grand-Hotelu. łych budynków. Dość powiedzieć, że obecnie robota 

woda ucieka bezużytecznie poprzez niesiczelne W czerwcu ub. roku „Syrena" zam- Przyczyna ie~t prosta: do pracy wmie utknęła. na mar~wym punkci.e z tego po-
krany, kapiąc kropla po kropli przez całą do.- knęła swe pod wo je „w celu wykonania szał się św. Biurokracy. wod~, ze ~r~k .1est.„ 150 tysięcy ~łotych, 
hę. Lokatorzy wiedzą, że krany są popsute, szybkiego, nieodzownego remontu". Od Kawiarnię „Syrena" remontuje kie_ o ktore !11lejscowy PDT alarmu.ie b~z
ale nie śpieszą się z naprawą, „bo to przecież tego czasu, J'ak nie trudno obliczyć, mi- rownictwo działu rrastr'.'.momiczneao Po- c;kuteczme Warszawę 0. d kilku tygodni! 
nie kog,ztuje!". "' "' S t t b t d b 

PO'>tępowanie typowo egoistyczne i sz.kodli- nęło już dzewięć miesięcy, a kawiarnia wszechnego Domu Towarowe{!o w Lo. u.ma a po rze na. 1es na ro ne wy 
we. Jak nam bowiem komunikują w Miejskich jak była - nadal jest zamknitta na c;ie. Idzi. Mimo pewnej nieudolności tego kie- datki - na dołączenie gazu, na dopro
Zakładach Wodociągów i Kanalizacji, sytuacja dem spustów. · rownictwa, robota byłaby już nfe\vąto:i- :vadzcnie wody do exp!"e~su prz):rząclz~
przedstawia się obecnie w ten sposób, że chcąc Jaka jest przyczyna tego żólwiel!,o wie zako.ńczona, gdyby nie to, że każdy 1 ą_ceg? kawę, na pol'.1ki~ro\\:a~1e stoh
zapewnić potrzebne ilości starym odbiorcom, tempa pracy? Przecież w ciągu tych sa- najdrobniejszy nawet wydatek wymaga ko~ 1 krze~e_I. oszklem~ :lrzw1 itp. 
nie można nawet myśleć o dóstarczeniu jej no· List za listem wędru1e d10 Warszawy, 
wym. D k k ale wszystko to nie odnosi żadnego 

Na poszczególnych ulicach ułożono rurocią- a/szy ro do usprawnienia /eczniCtWO skutku. Mało ter,o. Naczelna dyrekcja 
gi, szereg domów włączono do sieci, ale cóż PDT nie zaakceptowała jeszcze rachun-

!Y~~go~ó!~!~. n:~ym;~nT ~!:1e1:~j!ejjądl~i!:~: Ko m ,. s 1· e u b e z p ,. e c ze n· 1 o w e ków za dawno już wykonane prace przy 
trzebnie. urządzenu „Malinowej'', a na wet „ Ti-

Swego czasu, pisząc o tym marnotrawstwie, v~li", które to lokale czynne są już od 
pcdaliśmy wykaz domów, których lokatorzy I • k h kl d h wielu miesięcy. Niektórzy rzemieślnicy 
biją rekordy w tej dziedzinie. Obecnie zain- pows aną przy Wlę szyc za a ac pracy nie otrzymali jeszcze należności za pra-
teresowaliśmy si~. czy nasz artykuł odniósł Jak już donieśliśmy, w niedługim cza_ ubezpieczonymi a Ubezpieczalnią, ułat- cę toteż nic dziwnego, że obecnie w 
jakiś skutek. I cóż się okazuje? Oto prym 'I · b I • · k. k I • k 
dzierżą nadal lokatorzy domu przy ul. Ban- sie powstanie Zakład Lecznictwa Pra- wiając uzyskanie świadczeń i współdzia. ogo e nie _c 1cą s yszec o Ja im o wie 
durskiego s, gdzie na dobę przypada na jed- cowniczego, który przejmie od ZUS-u łając w usuwaniu braków w pracy nie- zamówien1u od zwlekającej z zapłatą 
nego lokatora po 380 litrów, a więc po 38 wia całokształt ubezpieczeniowego leczenia których lekarzy. I(omisje'zajmą się rów firmy. 
der wody. • pozostawiając mu jed·ynie wypłaty św i aj nież organizacją, koleżeńskiej opieki nad Wszystko to zakrawa na skandal. Nie 

Nasuwa się pytanie: 110 co tym ludziom ty- czeń oraz sprawy adrninislr acyjno- chorymi robotnikami. mówiąc iuż o tym, że w ten sposób nie 
Ie wody i co oni właściwie z nią robią? Py- gospodarcze. J h d wzmacnia się zaufania do państwowych 
tanie o tyle ciekawe, że dom ten od góry do Jednym z pierwszych etapów rcorga- eśli c o zi o pracę delegatów, będą instytucji, sprawa przeciąga się w nie-
dołu zamieszkały jest przez.„ literatów . nizacji lecznictwa będzie powołanie we oni zapoznawać członków swoich grup skończoność, a dzieje się to w wielkim 

(x) wszystkich zakładach pracy Komisji z praw3 mi i obowiązkami ubezpieczone_ mieście, które chronicznie cierpi na brak 

S 
.I I Ubezp1eczeniowych. Wybory do tych ko- go oraz przyjmować od nich wszelkie uspołecznionych lokali publicznych. 

~ ·110WDICZki ódzkie misji rozpoczną si<> 1·eszcze prawdopo- zażalenia na działalność lekarzy, szpitali Skandal tym większy, że identycznie 
Ilf y czy ośrodków zdrowia. Poza tym odwie- d • · d · I k 
ku C

,..,c; Dni·a Kobi·et dobnie w drugiej połowie marca. W Ło- 1 • b d . . . h h b d , prze stawia się sytuac1a z rug1m o a-
.... • dzi obejma one przede \Yszystkim więk- c zac ~ a rowrnez c oryc i a ac, czy Iem w Grand-Hotelu, również przebudo 

S d · k" ł 'd 1 · ł ma ją oni zapewni0ną należy·tą opiekę. PDT ł • · • ą IQwrncz i o z ne pracowa y w sze zakłady włókiennicze. wanym przez - z os awionym JUZ 

ubiegłą niedzielę normalnie, pragnąc Na ogó.lnych zebraniach grup związ- Do zadań komisji należeć będzie rów_ barem-gigantem w dawnej „Grand-
uczcić w ten sposób zbliżający się Mię- kowych wybrani zostaną delegaci. któ- nież typowanie, w porozumieniu z radą Cafe". 
dzynarodo\vy Dzień Kobiet. Poza tym rzy następnie wyłoni a :;pośród' siebie ko- zakładowa i lekarzem osób, które winny I tuta i obiecywano, że już, że niedługo, 
na terenie Sądu zorganizowano również misje, liczące od 3 do 9 członków w za- wyjechać na leczenie sanatoryjne, że tylko patrzeć, a faktycznie robota 
koło prelegentek, które postawiło sobie !eżności od wielk0ści zakładu. Komisje względnie na leczenie orofilaktyczne w prawie wcafo nie posuwa się naprzód . 
za cel pogłębienie kultury prawniczej te utrzymywać będą łączność między ramach wczasów. (mk) Co gorsze - od 11 lutego w ogóle nic 
oraz udostępnienie przez odczyty szero- się nie robi, gdyż Państwowe Przedsię-
kim rzeszom ludno~ci_ wszelki;:h nowych Czarne i'nteresy na czarnych diamentach'' biorstwo Budowlane wycofało swych ro-
ustaw, rozporządzen i dekretow. 11 botników z lokalu. 

· 1 Za n a d m ·1 e r n e ce ny w ę a I a za~,~~rz; rJ~ ż!dn~1t~~~~~~ ~g~ p~!~ f.t lrft•M'Af'l'T'ui ~:>- 6 cowa!o d~otąd na podstawie kosztorysu, 
~l'PfłiPI- łfl. ~ij a dalej tak praco~·ać nie chce i nie ma 

t ~ $ 6~ ~ ~i~!~~~~nyotl k~!:~~ !~~.'~!~. ~P'~~~i!~!, ,~!~'!~.d~!~!~!~ąc t';rS~~C~~::0!i~~11f i::ż:
0::1:.:::: 

Pan Bąbelek został uniewinniony. Obrońca masowym Delegatura Komisji Specjal- nadmierne ceny. Ukarano go za to codziennie około 3 tysiące osób. Wobec 
składa m

1
u gratulacje. . , nej w Lodzi nadal prn\1,;adzi walkę ze R"rzywną dwóch milionów złotych. faktów tak karyl!odnei nieudolności ze 

- No . . „ Dobrze pana bromłem, co •... Jest wszel'·iego ro:l'zai·u spekulaci·a bez p t · · · · ~ 
pan zadl{)wolony? I\ ._ • • . ·' , oza Yn:1 wymierzono rowmez grzyw ~trony PDT nasuwa się zasadnicze PY-

- Cóż to za sztuka? - odpowiada pan Bą· wzg.Ję_du na to w pkie1 _formie ona W)- ny następu1ącym osobom: Jerzemu Ło- tanie: czy Jest w ogóle słuszne oddawać 
belek. _ Gdybym wiedział przed rozprawą, stępu Je. . Sprawy P!·zeciwko kupcom z siakowi. wl;:iścicielowi sklepu przy ul. tak piękny lokal temu przedsiębiorstwu? 
że jestem taki niewinny. jak mnie pan przed- terenu miasta, w ktorych przeprowadza- Piotrkowskiej 39 - z3 pobieranie nad- Czy nie naleiałobv raczej urządzić tu 
~~a wił w swym pr~emówieniu, to bym w ogóle ne przez S~KC_ cz~ _?r~ana. społeczne miernych C '~n za cygarniczki srebrne reprezentacyjny „Gastronom", popularną 
me brał adwokata· kotr<?le, u 1awniły iaDckohyiek wykro- oraz paski skórzane. Aurelii Bartoszo- stołówkę dla ludzi pracy? 

• * • czema, rozp~tryw_ane _bywa ICJ. przez koi:n wej, właścicielce sklepu tekstylnego ul. Wszelkie projekty są bar<l'w pożąJa-
Helenka jest bardzo sprytna. Heleaka jest p~ety orzeka PJ~e 1 konczą Sifl. przewaz- Piotrkowska 39 - za pobieranie nadmier ne, ale tylko wówczas, gdy mogą być 

ooza tym bardzo zdolna. Robi śliczne swetry. me grzywnami. nY"th cen za obuwie dziecinne i Paulinie zrealimwane. 
Właśnie siedzi przy oknie i wykańcza bezrę- W ostatnich dniach ukarany został Ostrowskej„ właścicielce sklepu z mat. Dlatego też będziemy chyba wyrazi
kawnik. Ale czyni to z takim pośpiechem, że mi~dzy inny.mi Teodor Lisne_ r, kupi

1
ec, piśmiennymi· przv ul. Piotrkowskiei· 55 cielami opinii publicznej, gdy wysunie· 

ai: matka pyta ją: . I d Ł k 6 L b d d P 
- Helenko, czemu się tak śpieszysz? „ Wy- zam. w .o, zi, as a · · isner ęo·ąc za żądanie nadm-iernei ceny za słoik z 1"1'.Y po a. resem DT konkretne żąda-

h d . , właścicielem składu opałowego „G. Us- . . . . , . me: odc1aJci.e lokal tym, ~tórzy potrafią 
c ~z~~~.„ T.vlko chce skończyć, zanim wełna ner Spadkobiercy", uzyskane w nieuczci ide1em. Wszystkich ich ukarano grzyw- ~ykorzystac go odpowiednio z pożyt-
wyjdzie! wy soosób nadwyżki wel!la i koksu, nami oo 500.000 zł. łk1em dla ludzi oracY! (o) 
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. 
I Pracownica, która uczy 

Najładniejszy 
Kobiety bez zawodu znajdują pracę i opiekę w zakładzie prowadzonym przez Ligę Kobiet na ekranach k~n łódzkich 

przez specjalistów, ale ogranicza się do o ~jowej chw~le bohatenkiej Ar::iii c~~r 
„Liżanko.··„. - SćJ to r.ieduże trzy 

izby, w poµrzecznej oficynie domu p,rzy 
ul. Piotrkowskie1 48. Każdego dnia, po
czynając od godziny 8-ej, a ko11cząc na 
:6-ej zamykv ją one w swych ścianach 
ciche i b:::zimienne piękno. Napozór 
::prawia ją wrażenie raczej niecieka\Ye. 
Ol zwykł<l pracO'.\'nia ,.kobiecych robó
tek", ale już po pie:·\\·-;:~cj godzinie spę
d'zonej w tyrli ścianach każ:iy drobny i 
niedostrzcgahy dotąd s7czegół nabiera 
wielkie1 wagi. 

80 par drobnych, kobiecych dłoni, dk>
ni prze\\ ażniP. w:i.tłych i anemicznych. 
80 posfaci kobiecych pochylonych naJ 
wszy~tkimi kolorami wełny nabiera \\') _ 
razu. Ożywa w naszych oczach. To 
wszystl\o co wydawało się nieciekawe 
zaczyna inte1esować. I sama produkcja, 
jedyna w swoim rod za iu w Polsce i pra 
cownia jako taka wszystkie te ciche 
kobiety, z których każda prawie ma swo 
ją smutną historię. 
Jesteśmy w pierwszej tego ro~lzaj11 

spółd'1ielrzej pracowni artystyczn)ch 
rnbót na drutach, założonej przez grupę 
::;ldywistck łódzkiej Ligi Kobiet, popular 
nc j i rna ne j dotychczas jedynie ze si)- -
szeni a „Liżance". 

do życia. Z cza~em jednak „Liżanka" 
"tała się nie tylko pracownią swetrów, 
stała się ona prawdziwą szkołą życia. 
Tutaj kobiety. którym groziła nędza lub 
nie:-z;d uczyły sie pracy, tuta i zd'obywa
ty pierwste wic:dumości z różnych dzie
cl1in lak spolcczriych jak i gospodar
i'zych Tu la j same prnbawione często
i roć domu i rodziny znajdo\vały swój 
dom i swoich bl;sldch. Tul aj także J)Ozna 
wały swe prawa spoleczne, dojrzewały i 
z zabiedzonych, ciemnych istot stawały 
~:i c; świ adflm yn; i oby\Va lelkami swego 
kraju 

W ten sposób .,Liżanka", w okrcsre 
krótkirgo czasu swego istnienia, ode
i~nła p0\\'<!Żną rol~ połeczną i wycho
wawu <J. Zarówno te kobiety, które już 
;'d1cszl), abv po z.lobyci u sobie dobrego 
fach u r0zpN·znć nowe życie, jak i te, któ 
re jeszcze prz>1 jcla, stanowią poważną 
pozytywn q 1x~z yc ję dla nasze:go kraju. 

t zw wla -ny·ch pomysłów. Niei'edna w~neJ l .Je_J !ytanicznych bo1ach rz: fasz~sto. -
· : . :::. · . . , sk1m naJezdzcą o.powiada nam szereg f1lmow 

mo<l:ms1a pra1Znęłaby 1ednak miec W radzieckich. jak potężna epopea filmawa „B; 

swe1 garderobie wykonany tu sweterek, I twa 0 Stalingrad" według scenariusza M. 
golfik czy wlóczkową narzutkę. W po- Wirty, ;ak gigantyczny film historyczny .,U

tównaniu z wystawianymi w sklepach I padek Berlina" (scenariusz. P. P~wlenk.i i M. 

modelami, produkowanymi prywatnie, Cziaureli): Ale walka z mei;>rzy1ac1e-;.~m od
swetcrki · uarsonki Liżanki" zyskują b~wała .się me. tylko na roz:1czny.ch •• onta.ch: 

d · · 1 ':'b '00' l d t Nie rnme1 zaciekle walcrz:yh z hJlte=:iwsk1m1 
w 'wo1naso. ' raz p wzg ę em e~ e- dywizi~ml dzielni czerwoni partyzanci - je 
tyl<l, a drugi raz ceny. Wyroby bowiem dni z nich z bronią w ręku. inni, organizując 
„Liżanki" S<J o kiika tysięcy na każdej na tyłach niemieckiej armii gos.poda:czą dy
sztuce tańsze niż wykonywane przez wersję i sabotaż. 
pracownie prywatne. · Do tych ostatnich należy Konstanty Zaslo-

Kolektyw robotniczy Liżanki" bierze naw. Jest t? postać. autenty~na. śmiały ten 
d · ł · tk· h " I· · h t ·y· partyzant b1ałoruslu, usadorwJrwszy się na wa 

u ~ia "'.e wszys_ ie 
1 
a ,c1ac .na .U1 żnej węzłowej ~tacji OI'S/Za - służąc pozor-

ogolnopanstwowe1. I ta.< np. zorgamzo- nie Niemcom - kieruje akc:ją sabotażową w 
wano wspólzawojnictv.ro pracy, koła sa- ogromne.i parowozo,vni. Zorganizowawszy 
moksztalceniowe, wlasną Ś»vietlicę z bi- .sieć dywersyjną, w porozumieriu ze ntabem 
blioteczk<l i radiem ito. Ostatnio zaś na oartyzanckim nis"ZA:zy kolejowy park niemiec 
czesc Mi~<lzynarodo\vcuo Dnia Kobiet, ki, usz~rndza. lo~omotywy. wy~~d~a mosty, 

'I L · · I ·" t. '"' 1 ·1 1 h wyko!e.ia poc1ąg1. prze.z co opozma tempo 
zesp? „ IZ<l~ o pos ano\\ 1 \\ ram.a,c przewozu wojsk niemieckich, pragnących za 
wspolzawodrnctwa dllll!Ofa!owego wyko- dać Moskwie ostatni cios - i przyczynia ~ię 
nać przedterminowo plan roczny, pod- tym walnie do ostatecznego zwycięs~wa. 

NAJT ANSlE I NAJŁADNIEJSZE. nieść bazy akoro<lowt> do 150 proc., Waleczny ten partyzant, wzór prawdziwe-
\\' praCO\\'ni „Liżanki" produkuje się zmniejszyć pfClcent odpadków wełny 10 radzieckiego człowieka. nagrodzony zos~al 

rQcznie swdry damskie oraz przedmio- oraz obniż,·ć koszty \Vłasne produkcji. C1uż po ~mierci) ty1ulem bohatera Związ.Ku 

t t t h I I N. n I· -. • . ! ł d I . . Dl - Ra<lziecki€go, a młoda kinematografia b!a-
ty ar vstycwe opar e na mo ywac ur o a z"'.,,011czc111e na :-i._) gr~~.1a. , a toruska uczciła jego pamięć mont~jąc we-
wych, jak haftowane serwetki, poduszki czego p1~lrne wy_roby „L1zankl ; kt?ry~h dług do;;konałej sztuki teatralnej Ar'.rndiusza 
ozdobne na tapczan itp. :lystrybut0rem 1est Centr. Społdz1elma Mowzona, film pod tytułem „Konsta!l.tY Za-

Wszy"::>tkie wyrobv zachwyca ją nie tyl Pracy nie docirra ja d10 rąk łódzkiego słonaw". 

TE, KTORE BYŁY I TE KTORE Bt,DĄ. ko do!dadnością i sumiennością wykona konsumenta. Faktem bowiem jest, że Jest bezsprzeczną zasługą reżyserów· A. 

„Liżanka" powstała !:tosunkowo nie_ nia .. a!e. prz('p!e!rn)m zestawieniem. bar~v I nie wid. ać ich prawie \\·.cal.e .na wysta- F_'.a.i~cymmer~ i .w. Kora~-Sablina, ~e ~ie ~a= 
da\Yno IJ.o w kwietniu ub. roku. Początko i de:srn1. Co ciekawsze pracownia me wach sklepowvch. a przec1ez przezna- h ~ię J?0 rwac n.1esłycham~. ban.:-r1:eJ, t:mocio 
wo grupowała niewielką il.ość kobiet i 1-o rzysta z wzorów opracowywanvcq czone SćJ na r}1nek kra jo\vv? (w) nuJą~eJ fabule 1 me zrobili z meJ se:i.sacyJne 
powstała z pewnym określonym celem ·' - • - w ..::... go filmu w szlachetnym stylu. Owszem. wy

zyskali oni pewne momenty, które sprawia-

f połecznym. K ł d k ' w h • R d • ją, że widz śledzi z napięciem wartko toczą-
Chodziło mianowicie o umożli.wienie o a ys usy;l;ne szec nicy a 1owe1 cą się akcję -przede wszystkim jednak po-

zarobku pewnej grupie kobiet. przeważ- łożyli nacisk na osobowość Kons.tan~ego ·za-
nie słabowi·tych i chorych które nie mo- słonawa i ujęli! go takim, jakim był 'N istocie. 

gly stanąć do pracy w fabrykach oraz otoczone będQ słałq i troskliwQ opiekq jako patriotycznego, odważnego, ·imiejącego 
nauczenie je zawodu i przystosowanie poświęcić się dla wspólnej sprawy człowieka, 

„Dom dziecka" 
uruchomi również 

Cfntrala Tekstylna 
Niezależnie od MHD, który zamierza 

uruchomić „Dom dziecka", podobną pia_ 
~ówkę otworzy także Centrala Tekstyl
na w lokalu przy ul. Piortkowskiej 37. 
W sklepie tym zna !dą się wszelkie arty
kuły konfekcyjne potrzebne kobiecie i 
dziecku. 

Nowy sklep C.T. będzie posiada! pod
cienia, które znacznie rozszerzą w tym 
miejscu chodniki. Jest to ważrre o tyle, 
że w wypadku zwiększonej frekwencji 
ludność odwiedzająca sklep nie będzie 
tamowała ruchu na chodniku. (bk) 

W ubiegły poni~działek odbył się w wą opieką w znacznym stopniu ułatwi wychowanego przez ustrój 11.'adz.iecki. 
Lodzi pierwszy wojewódzki zjazd prze- słucl~aczom naukę i opanowanie ma- W filmie rolę Zasłonowa odegrał znany 
wodniczących Komis.1·i Społecznych teriału. nam dobne z. „Pieśni Taj1gj," utalentowany 

· aktor radziecki, W. Drużnikow: bardzo suge 
Wszechnicy Radiowej. W zjeździe Na ogólnopolskim zjeździe Wszech- stywnie, bardrzo po męsku. 

wziilł również udział sekretarz ORZZ nicy Radiowej, który odbył się w War- Poszczególne typy kolejarzy, partyvrntów i 
ob. Wasiak i prz~dstawiciele Polskiego szai\ ie w początlrn ubiegłego miesiąca, hitlerorwców znakom.Lte. sceny zbiorowe roz 
Radia. L1chwalono \\·spółzawo:J:nictwo między wiązano bardzo interesująco. W sumie ,.Kon 

W toku obr·aJ omówiono rolę i zna- okręgami w doprowadzeniu jak najwięk stanty Zasłonow" jest poważnym sui:tcesem 
cze.nie Wszechnicy Radiowej. Następnie. :,zej ilości słw·haczy do egzaminów. Dla artystyc=ym kinematografii bialomskiej. 
po wysłuchaniu sprawozdai'! z paszcze_ tego leż wyniki pracy poszczególnych M. 

gólnych powiatów, ustalono plan i wyty kół dyskusyjnych nie mogą być dla niko
czne dla dalszej pracy Podstawą był tu go obojętne. Od tego bowiem jak te 
regulamin uchwalony już uprzednio K0ia będą pracowały, zależy, ilu z ich 
przez Centralną Komisję Społeczną. członków stanie w koi'!cu roku akade-

Zebrani postanowili, że każdy z człon_ micldego d'o egzaminów. 
ków Powiatowych Komitetów Spolecz- Jd;i chodzi o powiaty województwa 
nych Wszechnicy Radiowej wizytować I lódzb:'go, to jak dotąj' najlepiej pracuje 
będzie regularnie kilka kół dyskusyj_ powiat l\011ski. W skali ogólnopolskiej 
nych. Otocz~nie tych zespołów trosk!i- orzodu ie woiewództwo śląskie. (m) 

Chór i orkiestra przy ORZZ 
Przy łódzkiej ORZZ powstaje obecnie 

chór mie::>zany i orkiestra. Zaintereso
wani winni się zgłaszać w Wydziale 
Kultury ORZZ, gdzie otrzyma ją bliższe 
inforTPacje. Dni prób usiali się w ter
minie póżnie1szym. 

- Jeżeli mu to sprawia przyjemność, Zamknęła się w swoim pokoju i chodzi 
to na zdrowie. Nie chodzi mi o pana ]u- ła nerwowo po małej przestrzeni, pogrążo 
not, a tylko o ciebie. Jeszcze raz cię pro- na w niewesołych myślach. Słyszała pod 
szę, żebyś przeniosła się do Orłowa. drzwiam.i kroki i pukanie. Była pewna, że 

Krysia nie taiła swego gniewu. to pan Junot. Nie otworzyła, kroki odda 
- C6ż to, już mi rozkazujesz? liły się. Nie zeszła na kolację. Zadzwoni-
- Uważam, że tak będzie lepiej. ła na pokojówkę i kazała przynieść sobie 

131) - Jest mi tu, u ciotki Poli, całkiem do jedzenie na g6rę. W jakiś c.zas p6źnicj za 
brze i dla twego widzi mi się nie będę psu pukała do niej ciotka. Obrzuciła siostrze
la sobie wakacji. C6ż ja jestem winna, że nicę zaniepokojonym spojrzeniem. 

Krysia nie przejmowała się zdehumo-1 banalne i puste„. ty jesteś odludkiem i stronisz od towarzy- - żle się czujesz? 
rowaniem Kuleszy. Całe towarzystwo z Gdy całe towarzystwo, zgodnie z przy stwa? - Nie. Zła jestem. 

„Cyplomatki" uważało, Że Stefan iest po jętym rytuałem, szło na słynne. sopockie - Towarzystwo zdeprawowanych ko- - Co się stało? \V"szyscy przy kolacji 

Pr .~ tu zazdrosny o pana Junot. Było zre molo, pan Junot zauważył brak Krysi i biet i 'Zarozumiałych głupców nic orzynosi nieustannie dopytywali się o c:ebie. A już 

sztą o co. Pan Junot zachowywał się jej narzeczonego.„ mi zaszczytu. ten tw6j Gaston był zaniepokojony nie 

wprost prowokacyjnie. - Panna Krystyna odeszła? - spytał - No, wiesz, to już przec,hodzi wszel- na żarty. Siedzi tam na dole i czeka na 

Nie pozwolił nawet odetchnąć Krysi. ciotki Poli. kie granice! Ty śmiesz krytykować ludzi wiadomość o twym zdrowiu. 

tańczył ?: nią każdy taniec. Przy stolikach - Tak, odprowadziła narzeczonego na z najelegantszej sfery? Z dyplomacji? ,__ Naprawdę jest zanieookojony o 

zaczynano szeptać. stację. - A c6ż to jest dyplomacja? Tacy sa mnie? - ucieszyła sie. 

__;_ Proszę pana - rzekła w jakimś mo - Mogliśmy przecież wszyscy razem mi ludzie, jak inni. Wolę już moich .hutni - No tak! M6wię ·ci szczerze, że jest 

mencie rozbawiona Krysia do Gastona.- odprowadzić pana Kuleszę. k6w. Mam przynajmniej z nimi o czym bardzo przejęty. I wiesz, niezłe to bylo po 

Pan mnie kompromituje na oczach na- ~ Pan rozur:1i~, narzeczeni, chciel~ być rozmawiać. sunięcie z Kuleszą. 
rzeczonego. Czuję burzę w powietrzu. sami. Muszą m1ec trochę czasu dla s1e?1e. Zostawił poirytowaną Krysię i pod- - Niech mi ciocia nie wspomina o 

- Bardzo pani na nim zależy? · - Patrzyła z zadowoleniem na osowiałą szedł do kasy, by stanąć w ogonku za bi- nim. Napsuł mi dzisiaj dosyć nerwów. 

- Oczywiście. Jest przecież . ·m na- twarz dyplomaty. letami. Chodziła po poczekalni oburzo- - Moje dziecko, - głos damy nabrał 

rzeczonym. Ma do mnie prawa! A Kulesza mówił do Krysi w drodze na na niego w najwyższym stopniu. No dystyngowanych ton6w. - Kobieta z to 

Gd" wyszli z bw:arni. ~~ei~n miał na stację: tak, to było do przewidzenia, Że Stefan warzystwa nigdy sobie nie powinna poz-

już najzupełniej dość i Krysi i całego jej - Najwyższy czas, żebyś się wydosta- będzie teraz chciał przewodzić nad nią. wolić na irytację z powodu mężczyzny. 

towarzystwa. Chciał już jechać do Orlo- ła z tej napuszonej atmosfery. To towa- Niedługo zacznie wypędzać ją do pracy. Wszystko to jest tylko gra. Pan Kulesza 

wa. Z przyjemnością myślał o partii sza- rzystwo nie podoba mi się. Najlepiej bę- Czuły narzeczony, nie ma co! jest jednym pionkiem, pan Junot drugim, 

ch6w, jaką rozegra z J6zefem Kędzier- ~zie, jeżeli od razu przeniesiesz się do Or Przy wyjściu na peron pożegnała go. trzeba przemyśleć wszystko spokojnie i z 

skim, przodownikiem pracy z Zabrza, sra łowa. Po moim wyjeździe namówię Mo- oschle. Zwr6cił się do niej. zimną krwią. Przeciwnik nie może się do 

łym swym towarzyszem spacer6w i wie- nikę, by przyjechała do ciebie. - Pom:rśl o moim projekcie. myśleć, Że ci na nim zależy. Kobieta zaw 

czornych szach6w. Z nim m6gł rozmawiać - Czyś tY oszalał? Ja mam wyjechać - O jakim? - odrzuciła opryskliwie. sze i wszędzie czyni mężczyźnie łaskę, zga 

godzinami na najrozmaitsze tematy. Ro- z Sopot? A po co? - O Orłowie. dzając się na jego adorację. Trzeba to pod 

zumieli się obaj doskonale. Podczas, gdy - Powiedziałem już. Nie podoba mi się - Nie. Ani mi się śni. Nie mall'I zamia kreślać na każdym kroku. Zresztą zostaw 

wśr6d tutejszego towarzystwa, kt6re nie- towarzystwo. ru wyjeżdżać stąd. jut całą grę mnie. Ja sobie poradzę z pa-

wiadomo z jakiej racji wywyższało się po - Ale mnie za to bardzo się podoba. Pociąg wjechał na stację. Stefan b'ez sło nem Junot. Ani się spostrzeżesz, jak bę-

nad pracowniczy tłum, nudził się i zupeł Aa- rozumiem, jesteś najzwyczajniej za- lwa ruszył do wagonu. Stała chwilę na dziesz go miała u stóp. Co mam mu od

nie nie wiedział, o czym rozmawiać, bo zdrosny. Pan Junot okazywał mi dzisiaj dworcu, wreszcie z nagłym DOstanowie- powiedzieć? Czeka na wiadomość o rwo-

zdania zamieniane orzv stolikach były tyl~ względ6w. niem ooszła ku domowi. im zdrowiu. 
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Chorują na ... zwolnienie z pracy 

s z „ z ml" 
Miliony złotych wypłaca się miesięcznie zdrowym ludziom, 

winni zbyt pochopnie wystawiać świadec~N. 

,~ 

którym nie 
Co czwarty 

chce się 
pacjent 

pracować. Lekarze me po-
- to ,,markierant" 

• Ubiegłej soboty w gabinecie jednego 
z lekarzy rejonowych zadźwięczał tc:e_ 
łon: 

- Mam wysoka goraczkę - skarżYl 
~ię iakiś mężczyzr:·a - i okropne bóle w 
plecach. Prosiłbym więc bardzo pana 
doktora o _złożenie mi wizyty. Ale konie
cznie dzisiaj" wieczorem!..~ 

Lekarz zanotował sobie nazwisko i 
adres ubezpieczonego, lecz o~hviedził p;o 
d•opiero następnego dnia rano, tj. w nie
dzielę. Jakież było jednak Jego zdziwie
nie, g-dy zjawiwszy się u ch:)rego z „wy_ 
soką goraczką i okropnymi bólami w ple 
cach" - nie zastał go w mieszkaniu! 
popełnieniem tej autentycznej histo

ryfki był telef on do lekarza naczelnego 
Ubezpieczalni w poniedziałek: 

- Panie doktorze, jestem po prostu 
oburzony! Jak ten lekarz śmiał przyjść 
do. mnie w święto, a nie w sobotę, kiedy 
m1ał~m tak wysoką gorączkę?! I jeszcze 
nałozył mi karę za niepotrzebne wezwa. 
nie lekarza w wysokości 600 złotych!... 
Ja to poruszę w prasie, bo tak nie może 
być dalej! Nareszcie musi iu zapanować 
porządek!... · 

* * * Jak można się było s11odzicwać, ów 
„chory" nie zjawił się jednak w żad·ncj 
rerlakcii. Poruszamv wiec sami, z \Vlas 
17ej inicjatywy t~ srmrn·~. bo rzccz~.wi
scic „tak nic może być dalej" i „naresz. 
cie musi tu zapanować począdck". 

* * 
Poczekalnia pclna oacjcllló\\'. Co 

ch,,·ila ktoś znika za białymi drzwiami 
~abinetu lekarskiego, en ch\\"iła ktoś 
~laml.!d wychodzi. P0z..ostali cierpliwie 
czekają s\\'ej kolejki. i\ że czekać trze
ba nieraz doś<: dług-o. pacjenci chtl-nre 
skraca ją sobie czas rozmÓ\\·kami. 

Podpicrrtf<)c :(cianl,'! roczckalni. st.oj;! 
blisko siebie rlwa i mlo;lzi mcżcz) zn1. 
Rccc w kiC>:;zeniach. nonszalanrk() prze
rzucony prze7, ramię szalik, mina „kula 
na czlcry nogi". 

- Przepraszani, koJeg:a na co? 
- Eh, zaraz musi hyć ,,na co"? Na 

zwolnienit:, kolPE;O, na zwolnienie cho
ruj~. Przyda lyby się ze trzy dni. Niech 
inni troche za mnie w tym czasie po
pracuja ... 

- He, he... Jak widzę, tei:ro samego 
nam potr?:eba. Tylko, że ja jeszcze się 
nie zwalniałem. Nie wi{'m, jak to b~dóc 
•i;1111,;1111111°!1:„•:n111·1fi11~11111:11T11111 1r11111111111111:1:11u11•rrll'ln1rn ,„," • n., '"I 'In 

z tym lekarzem... Czy się nie „skapu-
• '"J Je •. „ 

- Za duży tłok na to. Dobrze kolega 
trafił. Bo ja wolę zawsze przychodzić 
wtedy hiedy iPst dużo ludzi. Lekarz nie 
ma czasu i nie bada tak dokładnie. „Na 
odczepne" da zwolnienie na trzy dni i 
sprawa załatwiona„. 

* * 

łatwiej w)daia zwolnienia i na tych, któ' na bardzo dokbdr:(' zbad;:;nie każdego 
rzy czynia pewne trud:iości. pac jen ta boć przecież w ciągu dwu, czy 

Winni takiej opinii są sami lekarze. trzech godzin dyżurowania w rejonie, 
Nle przeprowadzając żadnych, albo pra- przez gabinet przewijają się dziesiątki 
wie żadnych badań, rozdzielają trzy- ·•bezpieczonych. To jednak n.ie '!Io.że 
dniowe zwolnienia z pracy na lewo i na być w żadnym wypadku uspraw1edbw1e
prawo, opierając się jedy11ie na zmy. niem lekko111yślnei:ro wyda wania zwol
ślonych często dolegfiwościach pacjen- nień z pracy w wypadkach, które tego 
tów czy na sakramentalnym obejrzeniu nie wymagają. 

Niestety i takie f~ldy mają m1e1sce .. ięzyka „chorego". Nic dlziwnego, że tacy ·X· * 
Co gorsza, lrg<:> rod za 111 typki nie tylko ~ckarze maj2. zwyk!e większe „wzięcie" Wkroczyliśmy w okres planu 6-1-etnie-
żeru ją na przC>ci;_1żeni1.1 p-acą lekarzy t• nie:-oców, wvkorzyst11i1cych każdą na go. Masy pracl!jące z zapałem i sumien 
reionO\\·ych, lecz także droga „wza jem- f.arzaiącą slę okazję d'o zdobycia uprag . .n.ości a wypełnia ją swe obowiązki, jakie 
r:cj wymian>" przekawj<J sobie opinię nionego zwolnienia. wypł):wają ze szczytnych założeń tego 
o lekarzach, d·zieb.: ich na tych, którzy Nawal pracy nie p0zwala lekarzowi wielkit>go planu. Zdwajając swe wysiłki, 
---------------~------ starają się nie tracić ani godziny drogo_ 
Brawo PZPW Nr. 3 cennego czasu. 

al.WI ceł Z"bołA•1·ązan' llfunofało-wych „b~~~la~tam~?? zwi;~~~kytalby1e1~\azt.ami i 

, J u . VV U 5 ią~~r~~~ r~~~lXo i sftn:\~~ieir~~to~~~~-
w Odn.ow1· odz1· na apel Mark1·ewki Sami lekarze zdaią sobie z tego spra-

!ł-' "" · wę, że wśród odwicci•zających ich gabi-
Apcl Wikl0ra .i\1:1rkiewki znalazl ~ze- do chwili obecnej podjęto ogółem 265 r:iety pac jcntów, eona imniej 25 procent 

roki odzew \'.śród rob0tni.ków przemysłu zobow1ązań indywidualnych i zespoło- stanowi:i „markieranci", tj. osobnicy, 
wlókicnnictego. Po~zynając od pierw- wych, w PZPW nr 35 zarejestrowano 136 chorujący jedynie na z1Volnienie. Licząc 
szych dni !ulega łód'zkie zakłady przemy zobowiązań i PZPW nr. 6, których zało- więc skromnie, około 5.000 osób otrzy. 
słu bawełnia!1ego zainicjowały masową ga złożyła 135 zobo\\.iązań długofalo. muje miesięcznie upragniony. papierek. 
akcje współzawodnic!\\'a długofalowego wych. Rachunek z tego prosty: 5 tysięcy „mar· 
we wszystkkh prawic fabrykach wló- Wszystkie zobowiązania dotyczą pod- kierantów" - to 15 tysięcy straconych 
kienniczycJ; w Pobce. niesienin wydajności pracy. aalsz~o dni roboczych - io 124 tysiące roboczo. 

\V ślad za nim poszły i fa bryki prze- przekraczania planów produkcyjnych, godzin rzuconych w błoto. Poza tym -
myslu weluiancgo. Do chwili obecnej s!.;:rócenia czasu wykonania, oszczędna_ 5 tysięcy „bumelantów" miesięcznie -
do Centralnego Zarzad!I Przemysiu WcL ści surowca itp. to mifiopy złotych wypłaconych nicpo
niancgo wµłynęlo 770 ~Hugof al owych zo- Przytoczone powyżej dane dotyczą trzeb nie na świadczenia chorobowe, 
bowiaza1'i produkcyjnych, pod jętych za- okresu po pierwsz<) potowę lutego. Nie- miliony złotych, które mogłyby znaleźć 
równo przez zespr;lv, ja I\ i po jedy1'!czych w:1 tp! i wie do chwili obecnej ilo-ść tych inne przeznaczenie. 
rob~)lników . zobowi;)za(1 wydajnie \\"Zrosła. obcjmu_ Rzeczywiście - lak nic może być da_ 

Największą ilo~dą 7.0bowiązat1 po- I ;~1c S\\·ym ZCJ'.>ięgicm i pozostałe fa bry- lej! N<lrcszcic 111u~i tu zapanować po· 
<;zczycil~ sir: 11101ą PZPW nr 3, w których ki. (\\') rządek!... (kl) 

Nowe życie na „starym 
• , • li 

m1esc1e 
• an1a Za • n1 • m1esz 

any będzie do użytku. Dla--
czego ni~ ma dotąd wykopów pod dalsze budynki? 

Idąc dwa lat.a temu ulicą Podrzeczną, być wykończony 11'-1 1 marca, ale drobne I - Tak tak - polakują st.ojący obok 
na Bałutach, tam gdzie obecnie buduje sic;) roboty tynlrnrskie, trzeba przyznać nieprze robot.nicy. - A najważniejsze, ;!:e w 3-cim 
bloki ZOR-u, powtarzałem sobie w myśli widziane, malarskie i montcrsl,:e spowodo malują już ściany .i okna i że w sobotę 
świeżo poznany wtedy wiersz Broniewskie wały to opóźnienie''. pierwszy blok kolonii robotniczej zostanie 
go pt. „Ulica mila" - „ulica mila nie jest Majster Kukuła wraz z ob. Tanicwiczem, ;•oddany do użyt'm nowym lokatorom. 

N a moim ·el?: ranie 1 
wcale miła itd" i porównywałem ją z przed majstrem murarskim bloku nr 1.l: prowadzą * * 

1 stawiajqcyn1 się przed mymi oczyma wido obecnie szkolenie młodego narybku murar * 

Sandacz saute 
kiem. Stały tu stare, odr&.pane a tynku, skicgo. Innowacją będzie pierwsza kobie- Nie jest jednak wsz.1stko w porządku na 

czvH 

ciemne. ponure kamieniczki, pełne pokoicz ca trójka murarska. z której jedna na ra- terenie budowy. Korzystając z ciepłej wy
ków i klitek. zie kobieta ob. Pietkiewicz Maria przeby- jątkowo zimy można bylo rozpocząć wy-

Słoilce i powietrze są tymi artykułami, wa na kursie szkoleniowym. kopy pod dalszy ci'.}g budynków nr 8 i 8a, 

polska ryba o francuskiej nazwie 
Jr it>/c Si(' JllcJUi i pisze lllL (Clllat p0Jnos::;e11i'l 

poziomu języka polskiego. Jr z.vim sit: do eli111i-
11owu11irt W' mzó1v :;npożyc=o11ycli :; jr:yl.·ów ob
cych. l\'a każdym krokn slys::;y si11, że języlr pol 
ski rr i11iC'11 odzt<'iercindlać rdo . .Zciwo.<ci ży1cei mo 
rn- lud:friej. że morrn la pnwi1111a /iyć 1wprmŁ·dr 
poloc:rrn, rrżprn:w pr:r;; s:.er"l:ic /;n/<t spolPc:e1I 
strrn iul. 

których nie można w tych domach ot.rzy- - Dzięki wspól,;awodnictwu pracy indy pod dom luclowy, kotłownię i cztery bu
mać - mówili pr~ed wojną lokatorzy. widualnemu i zespołowemu - wtrąca kie- dynki mieszkaln~ o łączm~j kubaturze 19 
Zresztą nic dziwnego. Przeznaczeniem do- rownik budowy odcinka „stare miasto" - tysię"cy metrów szc€icicrnnych, na których 
mów było dawać jak największy dochód dzięki szeroko rozwijającemu się ostatnio budowę miała być przysłana dokumenta
właścicielowi. współzawodnictwu dlugofalowemu. a szcze cja z biura projektów ZOR-u już na 1 lute 

Od tego czasu wiele się zmieniło na ul. gólnie nowemu systemowi punktacji, nie go. Niestety. z niewiadomych przyczyn do 
Pod-rzecznej. tylko za ilość, ale i za jakość oraz oszczęd kumentacja nie nadeszła i mimo, że rohot-

Na placach po s~arych ruderach wzno- ność w czasie i materiale. następne bloki, nicy do wykopów ZIJ"'tali z2móv11cni. prace 
sz~, się czer-Non~ mury sześciu bloków. mianowicie nr nr 3a i 4 będą gotowe pod nic ruszają z miejsca. 

A 1y11Lc~wie1n ... 
Pięć z nich stoi pod dachem, szósty jest koniec kwietnia, pozostałe zaś do końca Powtar,;ają. się wi9c stare błędy. Trzeba 

Jr' ;;:;/wle nauczyciel móffi do 1u.::11iC1: ,.ULH"Ór:; 
110 c/1/opcze „uberluft", w 1rnrs:/r1cie 11wjster , ka 
że c:1>iad11iko11·i strugać dr:eu·u „heblem", a dziu
r.V ff) bijać „szu11w1j:;<{'. B<r, nmvet w zaklculach 
/Wslro110:11ic:11ych, IL co gor:ej w z11kl11<luc/1 ;;bio
rotł ec~o ż_ncie11it1. la1rt~· 1u1trf1z.t' pi:>flfłf? S'f w ja-
1.·ims nbc.ym, 11in:ruzrr111ialy111 jrzyh11. 

w stadium budowy. lipca. je jednak jak najszybcic.i usunąć, aby cze-
Kiedy będzie koniec? Kiedy pierwsi lo- - Przystępujemy do fazy wykończenia- kają.cy z niecierpliwo?;cią na mieszkania 

katarzy będą mogli zamieszkać w jasnych wej - mówi dalej. - Były trudności z po 
lokalach? wodu chwilowego braku żeliwa kanalizacyj robotnicy mogli w najkrótszym czasie za-

Zapytany o to majster ob. Kukuła mó- nego. Obecnie jednak wszystko zostało po mieszkać w nawych blokach. 

l'111L'ic1h11•y, że małs•rr stolarshi 11w 11ernie 11<1 

leciuło . .Zci jr,::ykowe, ja!.-iś :U,,.go!I Zatl'Odowy. A le 

wi: „Już w sobotc pierwszy blok mieszka!· I konanc i prace będą wykoaane w czasie 
ny nr 3 oddany zostanie do użytku. dial przewidzianym harmonogramami. 

żeby ten żwpm 1ry.<tępo1rnl w stolówkuclr, prze;;- Wy hod u jemy 
1wczo11ych td((śnie dla szerokich rz 0 sz spoleczefr.-

sltmi' N 
Si,1</am cło sto/11, pros:ę o lmrtę i piennze co a 

Jl'fi ~i(' l"ZllC(( w OCZ)' to; „Sunclac::; SUILte", „f\.01/ct ' 
dc> I ofoi//e", . .S11prem de Volaille 11r1 ryżu", I 
„/,razil.-i montelimaro", •. So11fle owocowe" ft</. j 

warzyw 

Z TUll11ry jestem ciekawski, proszę 1l'ięc o por- , 
cjr ,.smrdacza .wmte". Na skutek star:u·1 CRZZ, Minislerslvvo \ kl6re otrzymaly o'..lpowied1nic rozdziel-

rv 111iędzyc:-asie, ::anim :ZlllllÓll'iOIHL rybka :;j1mi Rolnict Wa i Reform Rolnych przyd'Ziel i Io nik i. 
la -'ie 1ra myrn siolil.-u, za.stwww~am się, co to za dla o;;ródków <lziałl;owych poważne ilo- Każdy ogród w1n1en przeznaczone 
11otrmrn. ści różnego rodzaju na wozów szt ucz- dla11 na wozy odebrać \\' krótkim czasie 

l co się okozuje? Pod s::w1111ym tytułem, kry 
1 

nych jak - azotniak, saletrzak, siar- po otrzvmanit: skierowauia. Jak dotąd 
jc> się ... =10rczujna polska. ryba, smażona nu pal-, czan amonu . supcriosf at, sól potasowa akcja ta przebi~ga sprawn;c. W Łodzi 
skim maśle! i inrn'. otlcbraly iuż nawozy s?morzą.J:y ogro-

Ale może nmie oszukali? Bieg11ę więc do do- I· A" (J · 'dl · p 
mu, biorę do ręJ.i słow11ili: frarzcusko-iwlski. pa- I Nawozy te rozdzielono już na pcszczc GOW orzy 1 nii, Zro owe1 i ryncy-
tr:r. i ... oczy1l'iście ... scmte - 10 zllf1c=r piec:o11 y gólne okręgi w zależności od powierz· palnej. 
s11u1żo11y. · ! chni ogrodów. Województwo łódzkie Akcja ta, która jest pierwsq z plano-

Czy nie moż1w uirc pisać w /.:arcie ot, t11k po otrzyma 46 tys. kilogramów. wanych na rok bieżący, przyczyni się 
prostu: S<mCU-1cz smażony? Na pew110 można. 1 Rozprowadzeniem nawozów zajmują I d!O dalszego podniesienia wydajności po_ 

I nie tylko moi.ua, ale tr:;;el (.i)· siP. orl:lzialv S::imnonmocv Chlooskiei. szczeqółnvch działek 'm 

(js) 

Maszvniśc~ kolejowi 
~rzvstępu1a do wspó)zawod

nictwa dlu~ofalowego 
Apel rębacza l\farkiewki znnlazl oddźwięk 

również w>iród braci kolejarcikicj. 
Maszyniści kolejowi z parnwozowni w Slot

winach, w składzie trzech drnży :-- przy .;tą pili 
do dług-ofaloweg-o w0 nólzawodnictwa oszczęd
nościowego, obowiązując się do zaoszczędze

nia 28 proc. dotychczasowej normy węg-la na 
parowozie. 

Oprócz tego obowhizują oni zwiększyć prze 
bieg parowozów od naprnwy średniej do na
stQpnej naprawy średnic.i z 55.000 na 75.000 
klm, utrzynrnć parow0z we 11·zorowy111 stanie 
i zwiększyć jego przebieg- dobowy oraz we· 
zwali drużyny wszystkich pa1·owozowni na te 
renie DOKP - Łódź - rl~ wzięcia udzialu w 
tym współzawodnictwie. {p) 

• 



• 
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Nasi przodownicy 
l!!.!.!.!!!.!.!.!t·~·····•·1!.!..!.!.!!..!-!.!.'!.!''~··."-~'-''-'''-!!'.!!''''-'-''''''!!..!.!.'.!! 

JANINA TOKARSKA. 
Praca w zespole, na który zwrócone są oczy 

t11lej sali to nie lada odpowiedziaioość. Każdy 
bowiem błąd tkacza jest błędem całego ze
społu, dyskwalifikującym kolektywne, wspól
ne wyniki. 

A Janina Tokarska pracuje przy kro«nach 
l\tarczykowskiego, jednego z lepszych tkaczy 
jakościowych, który w ramach zobowiązań 
długofalowych PZPB nr 2 poo;;tanowił wraz ze 
!:wymi towarzyszami pracy podnieść bazę z 
108 do 112 proc. oraz produkować tylko sa
mą extrę! 

- Nie bardzo nam poszło w pierwszej dwu 
tygodniówce - mówi tkacz.ka Tokarska - ale 
11rócz naszej winy za. winiły tu i osnowy. By
ły wyjątkowo złe w lutym. Dopiero od kilku 
dni stan ich t1legł poprawie. Po<itanowiliśmy 
1dęc wszyscy obecną swą pracą wyrównać 
tamte niecl.ociągnięeia. 

Tokarska jest z „l>a wełnianą dwójką" zwią
zana nie tylko swoją osobą. Tutaj bowiem 
J>racuje i jej mąż jako brakarz, a dwóch ma
lyeh synków, z których starszy ma lat 9, 
już dziś zapowiada, że nie chcą być niezym 
innym, jak włókniarzami w tej fabryce, w 
której pracują ich rodzice. 
Czyż to nie wystarczający powód do ser

clecmej łączności z sw<>ją fa bryką? 

TEATRY 
Im. Stefana Jaracza. - „ODWETY" - g. 

19.15. 
Nowy - „BRYGADA SZLIFIERZA KAR

HANA" - godz. 19.15. 
J"owszechny - nieczynny. 
Lutnia - „KRÓLOWA PRZEDMIEŚCIA" 

godz. 19.30. 
,.Osa" - „ROMANS Z WODEWILU" 

godz. 19.30. 
Arlekin - „ZŁOTA RYBKA" - 17.15. 

_INA 
/\DRIA (dla mlodz.) - Wio~nR - ·16, 18, 211. 
UALTYK - Pu5tl'lnia P11rrneń.ska, ll seria 

17, l!J,21. 
. UAJKA - Serenad::\ w dolinie słońca - g. 

18. 20. 
GDYNIA - Aktualności Nr 9. 
HEL (dla mlodz.) - Pościg - Ili, 18, 20. 
J\IUZA - Dubrow~ki - 18, 20. 
POLONIA - Konstanty Zasłonow - godz. 

17. Hl, 21. 
PRZEDWIOśNm - Puslel11i<1 P~rmeńska -

I seria - 16, 13, 20. 
ROBOTNIK - $wiat :-:ię śmieje - 13, 20. 
ROl\'IA - Lekkomyślna sio,;tra - 18, 20. 
HEKORD - Bialy ki('ł - l6; Siódma 'za-

~1.ona I B, 20. 
t::TYLOWY - Rajni:'; -- g. 18, 20. 
!:'WIT - S;,;alony lotnik - 18, 20. 
TĘCZA - Bur;i:a nad Azją - 16.30, 18.30, 

20.30. 
TATRY - Konfrontacja - ~61 18, 20. 
WISł:.A - Pustelniri. P:wmcń~ka - II seria• 

16.~!1. 13.30, 20.30. 
\\'LOKNIARZ - Aw;.inlura llR w~~ - .E:odz. 

lfl.30. 18.30, 20.30. 
\\'OLNOSC - 500 ccm - ln, lB, 20. 

„EXPRESS ILUSTROWANY" Hr. M 

Zas u~ony działacz kultury fizycznej 
Nowe odznaczenie państwowe za zasługi na polu wychowania fizycznego i sportu 

Na wniosek Gtównej Rady KF przy Cen- Cwiczacy, 1.awodnik - 7,awi;ze mają moż-1 ri:icmu ideologi<'.:znego zależą wyniki mortowe 
!ralnej Radzie Zwią7..ków Zawodowv.:h I Ple ność zdobycia jakiegoś 01h.1.rnczenia: 'fl.Y to w w niemniejszym stopniu. jak i od sa.nych za
narne Posiedzenie Głównego Komite'.u Kul- postaci przyjemności odnoszone.i w czasie wodników. 
tury Fizycznej powzięło uchwalę wniesienia ćwi~zeń, treningów i. z;iwo<lów, czy 10 "!' po- I Dobr.ze się więc stało. że GKKF po\Wiął u
do Rady Ministrów wniosku od2'A!aczema pań ~tac1 rekordu, zwycięstwa, nagrody, zctonu chwałę 0 odznaczeniu działaczy. Będzie to 
stwowego dla działaczy i organizatorów, któ- itd. dla nich dopingiem w pracy i stu~zną nagro
rzy swymi zasługami w pracy na polu wy::ho Z wyróżnianiem dzialaczy różnie ':lywalo. dą za trud i wysiłki społecznego ch:;raktel"1.I, 
wania fizycznego i sportu przyczynili siq do Krótka wzmianka w prasie, umieszczona nie jakie ponoszą z umiłowania dla sportu, pod-
ro7,woju kultury fizyczne.i w Polsce. raz dopiero z okazji jubi1eus7.U 25-le'.niej pra niesionego dziś do rangi wielkiej wagi czyn-

Do zasług tych zalicza się pracę nad: cy organizacyjno - sportowej, radość „preze nik<1 wychowawczego młodzieży. 
a) upowszechnieniem i podniesieniem po- sa" z osiągnięcia przez ,.jego" klub mistrzo- A. Nnn~. 

ziom u kultury fizycznej. st wa w jakiej"Ś dziedzinie spo1iu, :iotatka o •••••• ••• •••.••••••••••••••- • 
b) podniesieniem poziomu ideowego l wy- dobrym lub .,takim sobie" scdziowaniu i.„ nie 

chowawczego ruchu sportowego; wicie pon<1d to. 
c) budowc: postępowego systemu wychowa A tymczasem wiemy, i.e z klimatem życia 

nia fizyctZllcgo w dzfałalności naukowo - ba- ~portowego, działalnością ogniw organ:zacyj~ 
dawczej i melodycznej. nych ~portu i masami czynnych sportowców 

Trzeba prz;v-znać, że naszemu szyb:;o roz-1 nierozerwalnie łącz~ sic: kadry działaczy. Od 
rastającemu się życiu sportowemu brak by- ich stylu pracy. od ich umiejętności. od :eh 
Io tego odznaczenia. wie<lzy pedagogiczne.i i od ich wreszcie po-

Wałka będzie zażarta ... 
Kogo typujemy na mistrza kół sportowych? 

Rozgrywki k,;ł • µorlo· 1 ZW'ycięzcy rh,·óch ostaLnirh. spotkań zm_ ierzą 
wych w ~iat.kbw<'e llll)· się w nicrlzirlę o gorlz. lfi-r.i w sali Ogniska 
~!dej i żeii~ k ir.i n~iągn.;'- w rlecydujacYm o mistrzostwie meczu 
lv iuż pm1kt kulminacyj · • - . - . ' . ' · 
· - ·br· 1 t · Po spotkan1ac11 męshch, ktore rozpoczyna-

~1~' . -d· . 11 1~J 
1.z:-

1
·z:t. ~o .~0 a Ją ~ię _w sobotę o 17-ej, zmierzą. się tego rlnia 

1 nie ztea z.Hc,:yc.u1a o · tl' · · k. ·I · U d w· 
t.ytuk mi:;trF.a Lorl;.i: w. sia . rnwc~ zens ·1e,J c ruzyny rzę u . O Je-

/, rlni7. n 
111 

~kif'h :;ta 11·?d.zk1ego 1 Spolyn~ 87. walczące o I~I i IV 
" ..1 hn '! v ~ob t" 11 „ 1111eJscc. IntereSU.Jl}Ca walk:t o ty tul nnstrzow 

11 " " 0 IU ' ~ 0 ' ~ k' t · · d · 1 16 · ,;L\'Pl' i:it'c.: PMT !JO _ s 1. rozei:p:ana zo~ ame w me zie<;;. o -eJ w 
Ccnti:vla Tekstylna, Gim sa!1. ~gnisk.a n11Qdzy siatlrnrkanu 7,arz<1du 
nazjum Gum._:. PZ:\I G7, M1CJSkiego 1 Technozhylu. 

Spolc;n 87 - Urz<trl Wojewódzki, Technozbyt Trudno w tej chwili przewidzieć, komu przy 
- Nauczyciele, przy czym ostatnie cztery ze- padną laury zwycięstwa. Jcdneg-n lllożna być 
społy walczą o I, II, III i IV miejsce. tylko pewnym - walka będzie zażarta.„ 

Dzźal ofżcialn11 ŁOZTS 

Komunikat Wydz. Sportowego Nr 17 
SOBOTA, 4 B~f. 

1\1, B: 
Wlóknifirz ile\. - Unia Pab. godz. 18.30. sa 

la: Zelów, sędzia: miejscowy; Włókniarz Zd. 
Wola. - Gwardia. godz. 17.00, sala: Zduń:ska 
Wola, sędzia: Borowicz; Włókniarz Pab . ...:. 
Stal Zdu6ska Wola. godz. 17.00, sala: Pabia· 
nice, :;:ędzia: Picz; Boruta Zgierz - Kolejarz 
lC(ll., godz. 17.00, sala: Siechowskiego 30, !.'lę· 
rlzia: Gałkowski; Unia Łód.i - Wlókniari: Zg. 
godr.. 19.00, sala: Nowa 26, sędzia: Luczyńs:k:._ 
Łodzianka. - Kolejarz Lowicz, godz. 17.30, !la 

la: Nowotki 77, sędzia: Błaszczyk; Stal Łódź 
- Bzura Ozorków, godz. 18.00. sala: Pog()no~ 
s~iego 89, si;dzia: Kwiatkowski. 

Kl. C. 
II Unia Ló<li - III Oratorium, godz. 16,30, 

sala: Nowa 26, sędzia: miejscowy; II Budow
lani - lI Łodzianka, godz. 18.30, sala: Nawrot 
23, sędzia: miejscowy; III Spójnia. Łód.i - Il 
Gwardia, godz. 18.00, sala: Więckow&ldego 32, 
sędzia: miejscowy. 

Kl. żeńska. 
Włókniarz Tom. - Łodzianka, godz. 18.15, 

sala: Spalska, sędzia: Wojewódzki; Związko
wiec Łódź - Związkowiec Tom., godz .. 17,00, 

P d 
11 ' = d ' & sala: Pogonowskiego 82, sędzia: Czaplak. 

rze WYJsclenl na Szersze Wo Y Podaje się do wiadomości, że posiedzeni•. Za. 
Jf rządu zostało przełożone na pi.ą,tek, dni& 3 

bm., godz. 19.00, 'V lokalu Spójni (Wię.ekow· 

Młodzi kolarze ŁKS Włókniarz łrenujq na szosie !skiego 32). 

Kolarze ŁKS. Wlókniarr, przygot.own.ią si~ będzie sprawdzianem formy przed oczekuja-1 b , • d( . • , 
już pod kierunkiem trenera Ho.fsz.najdcra do cym naszych kolarzy sezonem, a jednocześnie 0 OZ 3 ta eDtOW 
nadchodzącego sezonn. Już od trzech mnie.i oceną. przeprowadzonej zaprawy zimowej. • • Ć 
więcej tygo_dni prow'.ldz~ oni codziei;ną. z~pra Kierownictwo pragnie w tym wyścigu wy-1prag01e zorgąDIZOWa trener 
wę i;lt. s_~,os1e, a w medz1cl\' urr.ąrlr.aJą rl!uzsze próbować również młodych zawodników, któ- Sztam 
„wy.sc1gi • . . . . . rych zamierza się w tyn: roku .wJ>r?wadzić na, Trener Sztam który poza. -normalną praq 

Pierwsza ich ]'l)Wazn1C'.1~zą. 1111pr z~ hc1l~ we .,szersze wody". Jak :';I\' dnw1adu)emy, l-iub S7.koleniową. „n;miętnie" poszul.."11.ie w terenie 
wnętr:r.noklubowe zawody na dy~tur..::;ie !iO klm dysponuje około 20 juniork<1mi, którzy rokują młodych talentów pięściarskich, projektuje 
dla kartowiczów i licencji łącznic. Wyśdg ten wcale clobre nadzieje. urzą,dzenie dla. nich latem :specjalnego obl>zu. 

Byliby na .nim zgrupowani ci z młcxlych bokiiie 
rów, którzy przekroczyli już "i\~ek juniorów &. 

nie niogą występow~ć wśród seniorów ze "IV"&glę 
du na ,,niedotarlą." jeszcze formę. Łódzkie syren 

Lód:i. - miasto bez "·ody - po~iada .1cd:iak najszybsze „~yrenki". Dowiodły tt>:.(I) finałowe 
zawody w W:-n·szawie, gdzie łódzka sztafeta żeńska ustanowiła no·wy rekord Pols'Ki na 

dystansie 4x100 111 st. zmiennym. 
Ka zdjęci11 (od lewej): Ciemniewsk:ii :\fa lino"·ska, Proniewirzówna i Sol.Jczakóv.-n;:1. 

ZJEDNOCZENIE ENERGETTCZN" 
OKRĘGU LODZKIEGO 

zatrudni natychmiast w Dziale Elektry-
fikacji Wsi: .• 
KłEROWNlKA Oddz. Jrtwł!ltyryjn(go 
JUEROWNIK \ dokumentacji techni
cznej 
KIEROWNIKA 0111\z. \ieytkowanla 
Energ-ii El<:ltłrycznej 
2 INZYNIERóW • ELEKl'lU~&OW 
3 TECHNIKÓW • ELEKTRYKÓW 
hodowlanych 
Wykwalifikowimyc.h· l\.Sl"'GOWVCH 
1'1ASZYNIST.'\.I 

~ Zgłoszenia przy jm'.Jje Oddział Per.oo
o nalny ZEOL, l',ódź, Piotrko\vska 58. 

PRZED'SIĘBIORSTWO RJi.;M.ONTOWO
MONTAŻOWE PRZEMYSŁU 

LEKKIEGO 
Lódź, Plac Zwyci«i::sł'\11':1 Z. 

za trurlni 1ialychmiast: 

;t,ACHĘTA - .Jan Rohacz z D11be - 18, 20„ O GŁOS l EN I A DR OB N f.: 

I 

~o~cm~ -
GOSPOSIA :;amodzicl 
na po1 rzebna. Le;::io
nów 6 m. 4. !l562-

ZAGU6lONO 

1. INZYNIERÓW elektryków i me· 
cha.ników 

2. TECHNIKOW elektryków i me· 
chaników 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE LEKARZE RUI:'IĘ htb ''Jydzicr-
zaw1Q ręCllne krosno 

przyjmie: Dr SKONIBCZKA le wraz z lokalem. Ofcr-
karz szpitala Kocha- ty pod „Krosno" -
nówka. Chorvby ner- Piotrkowska 104a -NłEWYKWALIFIKOWANYijH 

ROBOTNIKOW 
KOBIETY l MĘŻCZYZN, 
ktorych uo J>rzeszkoleniu 
na rohot.arh hudowlanycb. 

zatrudni 

7,~Jo,zeniri w godz. od_§ - 13-eJ 
w wydziale Personalnym' SPB, Ł'ódż, 
ul, Piotrkowskri 171 1'38 

wowc, Piotrkowska 16 ,,Prasa" 9252-g 
łl:eł. 276-43. ·---------

. 

Kupno - Sprtedaż 

LODOWl<A elektry
czna 120 volt .. Auto
:mat" do ::;.przed<1nia. 
Abramowskiego 42. -
sklep obuwia. 9558-

NAUKA 
KURSY kroju, szycfa 
IPR przyjm:1ją zapi
sy codziennie. Stalina 
7. 9251-g 

ZAOFIAROWANIE PRACY 

rOTRZFiBNA gospo
~ia z golowani"!m. Re
ferencje konieczne. -
Zgłaszać się od godz. 
16 AL Ko§c:•1szki 8, 
m. 4. !1260-
POTRZEBNA pomoĆ 
nica domowa z goto
waniem. Pio~:-kowska 

~~--9259-g 
rOTlt:GEBNA pomoc
nica domowa, czyst<1, 
,zn;c1na. Narutowicza 
25, m. 3. 9256-g 

KORZYSTNIE sprze- POTRZEBNA pomoc-
.", 'IV RON CERT SI".M:FONICZNY das'l tanio :rup.isz u- nica dommv:i. Zgłosić POTRZEBN t\ pilnie 

Państw. Filharmonii żyiwrane meble. F-ma się ul. żerom5kiego pomocnica domowa -
Prn~rnm piątkowego Koncertu symfonicz- Sienkiewicza 3. 56 m. 5. Frodhlt, Narutowicza 

nego P::.nstw. Filharmonii (3 bm., irodz. 19.30) 9257-g POTRZEBNA;;-omoc: '55, m. :ł9 . _ ~50-g 
11hejmie: Gluc-ka - uwerturę „Ifigenia w SPRZEDAM samo- nica domowa, rnni~ją POTRZEBNA pomoc-
,\ulid1.ie", MendC'l~:;ohn;i - koncert skrzyp- chód D. K. W. St.an c;i gotoWRĆ. Wfado- ruc;:t domm,va :1a przy 

1·owy c-moll w wykon;:iniu HENRYKA PA- dobry oraz akordeo""I. mo.C:ć Pintrk·TVi'Ka 16 chodnic. Jaracza 3, m. 
1,u1:1sA or;.;•. Dworzaka - V Symfonię „Z włoski „Soprani" Na- m. 7 fro111. 9258-g 6. 9248-~ 
Nowee:o Swiri.tri". Dyryguje ROMAN MAC- rutowicza 23 m. 20. POTRZEBNA samo- PRESEROW >vyikwali 
KIEWICZ. 9253-g drz;iel.na pomocnica do fikowanych do pras 

Kasa Filharmonii czynna w godz. 10-13, WOZEK głęboki stan mowa. Dobre warun- bakelitowych przyj
w czwartek i p'iątck ponadto w godz. 17 - do1bry S[przedam. Wię !ki - referencje konie mierny. Tel. 187-14. 

f.t.30. 141-G ckowskiego 69 m. 66. czne. Nawrot 18-12. 9560-

ZAGUBIONO ~.siążc
czkG UbezpieczaJ...'1i 
Społecznej Jarącka A 
rm~fmz.ia, 22 :Sipca 28 

9561-
ZAGUBIONO k5iąż<?
czkę Uheznieczall.ni 
Społecznej Osińska Ja 
nina, Tal"gowa 24. 

()55!1-

ZGUBJOXO legit. s!J 
żbo'Yą Sęk Helena. A 
lcksandrów, Wicrzbiń 
!'ka 10. 0254-g 

LOKALE 

POKOJU sublok::itor
skiego posz.u.kttję. O
ferty pod „Samolna" 

3. W;rkwalifik. KSIĘGOWYCH 
-1. Inspcklorów EKONOl.'tllSTOW 
:i. Inspektorów FINANSOWYCH 
6. BIEGLE MASZYNIS'l'Kt 

Zgloszenia przyjmuje 
11alny. 

Dział Perso-
131 

PANSTWOWE ZAKŁADY 
l'RZEMYSLU WEŁNIANEGO Nr n 
w Pabianicach, ul. Armii Czerwonej 2 

poszukują: 

Kolorystę na drukarnię . . 

Maistra farbiarskiego 
do „~~x:~;:·~ 9564-l 

ZAGINĄŁ u i es Ber- I Podania 1 życiorysy składać w_ w~ -
nardyn żółty w białe I dziale Persónalnym Zakładó~v. 137· 
łaty. Odprowadzić za 1._ _____________ _ 

~~::~~~:ni:1~~1;5.i I Czytajcie nExpress llustro_w_a_ny..,;« 

Pracowników biurowych 
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